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KRÓTKO
W sobotę 20 lipca o godzinie 
17:00 w Ośrodku Kultury z 
najnowszym programem wy­
stąpi Kabaret Sześćdziesiątka 
Marcina Wolskiego. Program 
zatytułowano „KAT. 1 czyli 
Kabaretowa Agencja Towa­
rzyska”, a jego autorami są 
wspomniany M Wolski i K. 
Czarnota. W Środzie zoba­
czymy obok wspomnianych 
już panów m in. M. Opanię, 
K. Gosztylę i Z. Łapińskiego 

• W poniedziałkowy ranek do 
Pogorzelicy udała się spora 
grupa osób z naszego miasta 
Wyjazd zorganizował średzki 
hufiec ZHP, a nad morze po­
jechali m in. zapaśnicy, siat­
karki, piłkarze - juniorzy, no i 
oczywiście harcerze. Obóz 
potrwa trzy tygodnie. Życzy 
my ładnej pogody.r

ŚRODA WLKP, DOMINOWO, KLESZCZEWO, KÓRNIK, KRZYKOSY, ZANIEMYŚL

Fatamorgana?

Był sobie problem... 
ale poszedł
ma

_________
Niezgłębiona jest, co udowo­

dniono w naszym miasteczku, na­
tura i psychologia dzikiej zwie­
rzyny. Na terenie jednej z otoczo­
nych blokami posesji mieszka so­
bie bowiem stworzenie, którego 
nie ma. To znaczy jest, ale znika.

gdy ktoś (czytaj: prasa) zaczyna o 
nie pytać. Ceni sobie widocznie, i 
dyskrecję, i prywatność. Przyznać 
trzeba, że „Gazeta Średzka” za­
chowała się brutalnie. Nasze zain­
teresowanie spowodowało odej­
ście, czego obawiamy się śmier­
telnie - na stale - wrażliwego 
przybysza.

Jakie mogą być skutki trzyma­
nia w mieście stworzenia prze­
chodzącego kwarantannę? Co 
mówi o tym prawo łowieckie1 O 
jeleniu, którego nie ma, o miej­
scach w lecznicy, których także 
nie ma, o chorobie, której nigdy 
nie było oraz o problemie, który 
nagle zniknął - na stronie 7 pisze 
Rlałei Kemnitz.
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Hokej na traw ie

Dlaczego 
zrezygnował?
„Od dłuższego czasu wahałem się z podjęciem tej decyzji Myśla­

łem, że uda mi się zespół doprowadzić do końca rozgrywek. Cały 
czas podczas mojej pracy starałem się tak prowadzić drużynę, aby 
osiągała coraz lepsze rezultaty. Jak wszyscy pamiętają, w rozgryw­
kach halowych zespół zdobył w bardzo silnej konkurencji trzecie 
miejsce Sądziłem, że mogą powtórzyć to w sezonie letnim I była na 
to realna szansa.” - mówi Jerzy Marcinkowski, były trener hokejo­
wej drużyny Hydro-Pomp Polonia Środa. Czytajcie na stronie I9.

W ywiad tygodnia

Tam, gdzie litość
„Przedstawiłam burmistrzo­

wi Mieczysławowi Jackowowi 
projekt utworzenia poradni z 
prawdziwego zdarzenia. Powie­
dział, że może kiedyś, w przy­
szłości, to zależy itd. Mówiąc 
wprost zbył mnie. Widać wła­
dze miasta wolą pełny areszt 
przy rynku i fundowanie zapo-

bywa zbrodnią
móg rozbitym rodzinom, niż 
stw orzen ie  w arunków  do 
działań profilaktycznych i 
sku tecznego  leczen ia” - 
mówi Małgorzata Koszycza- 
rek - psycholog z Poradni 
Odwykowej w rozmowie z 
Piotrem Stróżyńskim. Wy­
wiad czytajcie na stronie 5.
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Drogi

Wakacje nie zwalniają
od myślenia na drodze
Pierwsza połowa lipca 

zapisała się w policyjnych 
kronikach sporą liczbą wy­
padków i kolizji drogo­
wych. W okresie od I do 15 
lipca wydarzyło się siedem 
wypadków drogowych, na 
szczęście bez śmiertelnych 
ofiar I lipca o godz 19:05 
we Włostowie kierujący 
oplem uderzył w tył prawi­
dłowo skręcającego w lewo 
fiata 126p. W wyniku zde­
rzenia jedna osoba doznała 
obrażeń ciała. Dwa dni 
później, 3 lipca o godz. 
21:20 w Gowarzewie, pię­
cioletni chłopiec wyrwał 
się idącemu razem z nim 
bratu, wpadając pod prze­
jeżdżający właśnie samo­
chód osobowy mazda. 
Chłopiec doznał obrażeń 
ciała. Trzeci wypadek miał 
miejsce w Środzie Wlkp. 
na skrzyżowaniu ulic Strze­
leckiej i Andersa 4 lipca o 
godz. 9:10. Zderzyły się tu 
dwa volkswageny podczas 
wykonywania skrętu w 
lewo. Jeden z kierowców 
został ranny podczas tego 
zderzenia.

Groźnie wyglądający 
wypadek zdarzył się 8 lipca 
o godz. 0:10 w Koszutach 
Hubach Pani, jadąca vol- 
kswagenem, na skutek za­
śnięcia straciła panowanie 
nad pojazdem, wjeżdżając 
do rowu, a potem uderzając 
w słup telefoniczny. Auto 
w końcu zatrzymało się na 
dachu. Konieczna okazała 
się interwencja dwóch sa­
mochodów z Jednostki Ga- 
śniczo-Ratowniczej Pań­
stwowej Straży Pożarnej w 
Środzie Wlkp., gdyż ranną 
można było wyciągnąć z 
samochodu dopiero po od­
cięciu pewnego jego frag- 
K rym inałki

mentu, a ponadto samo­
chód zaczął się palić. Pani 
kierująca autem z obraże­
niami ciała została prze­
wieziona do szpitala.

Przyczyną wypadku w 
Brzostku w dniu 11 lipca o 
godz. 17:50 był nieprawi­
dłowo wykonany manewr 
wyprzedzania przez kie­
rowcę renaulta, który wy­
muszając pierwszeństwo 
przejazdu, doprowadził do 
zderzenia czołowego z fia­
tem 126p. W tym wypadku 
dwie osoby zostały ranne. 
11 lipca wydarzył się je­
szcze jeden wypadek - w 
Dębiczu na drodze nr 501 
kierujący fiatem 126p, bę­
dąc w stanie nietrzeźwości, 
stracił panowanie nad poja­
zdem i uderzył w drzewo, 
doznając obrażeń ciała. 
Ostatni wypadek miał miej­
sce w Środzie Wlkp. 12 lip­
ca o godz. 22:10 na ulicy 
Kórnickiej. Kierujący fia­
tem 126p zjechał na lewy 
pas ruchu i zderzył się z ja­
dącym z przeciwka samo­
chodem ciężarowym star. 
Poszkodowany został kie­
rowca malucha.

Obok wypadków wyda­
rzyło się również niemało 
kolizji - było ich aż 22. Ich 
sprawcami było 18 kierow­
ców samochodów osobo­
wych i 4 kierujących samo­
chodami ciężarowymi. Tyl­
ko jedna kolizja była spo­
wodowana przez nietrze­
źwego kierowcę. Pięć koli­
zji zdarzyło się w Środzie 
Wlkp Dwa japońskie sa­
mochody - mazda i honda - 
zderzyły się 1 lipca o godz. 
2:00 na skrzyżowaniu ulic 
Paderewskiego i Kościu­
szki Przyczyną było wy­
muszenie pierwszeństwa

przejazdu przez kierowcę 
mazdy.

4 lipca o godz. 6:40 na 
skrzyżowaniu Brodowskiej 
z drogą nr 42 kierujący fia­
tem 126p z powodu nieu- 
stąpienia pierwszeństwa 
przejazdu doprowadził do 
zderzenia z cinquecento. Z 
tej samej przyczyny doszło 
do zderzenia opla z fiatem 
126p na skrzyżowaniu Nie­
działkowskiego i drogi nr 
42 w dniu 6 lipca o godz. 
11:10. W tym samym miej­
scu i z tego samego powo­
du doszło do zderzenia w 
dniu 14 lipca o godz. 8:20, 
w którym uczestniczyły 
dwa samochody - volkswa- 
gen i fiat 126p. Ostatnia ze 
średzkich kolizji wydarzyła 
się 14 lipca o godz. 22:20 
na skrzyżowaniu ulic Bro­
dowskiej i 3 Maja. Jak we 
wszystkich omawianych 
kolizjach, również i w tym 
przypadku, przyczyną było 
nieustąpienie pierwszeń­
stwa przejazdu przez kieru­
jącego fiatem 126p, który 
tym sposobem doprowadził 
do zderzenia z samocho­
dem audi.

Jak z tego przeglądu 
wynika, stan bezpieczeń­
stwa na drogach w pierw­
szej połowie lipca nie był 
zadowalający. Wydarzyło 
się dość dużo wypadków i 
kolizji Często występującą 
ich przyczyną było lekce­
ważenie podstawowych 
przepisów ruchu drogowe­
go, regulujących chociażby 
zasady pierwszeństwa 
przejazdu. Wakacje i urlo­
py nie zwalniają z prze­
strzegania obowiązujących 
na drogach reguł zachowa­
nia.

MAJ

Włamania i rozbój
Jak się okazuje, włamy­

wacze nie poszli na urlop, 
lecz nadal pilnie pracują. 
W nocy z 12 na 13 lipca 
30-lemi mieszkaniec Świ­
dnicy dokonał włamania do 
altany na działkach pra­
cowniczych Cukrowni. 
Skok nie był jednak udany,

gdyż sprawca ukradł 
przedmioty o wartości 50 zł 
(koc, poduszkę i lampę na­
ftową), a ponadto został 
wkrótce zatrzymany Przez 
dwie kolejne noce graso­
wali w Środzie Wlkp. sa­
mochodowi włamywacze, 
okradając z radioodtwarza-

Pomimo szczerych chę­
ci nie udało się nam 
znaleźć tego znaku w 
Kodeksie Drogowym, a 
znaleźliśmy go na jed- 
nej z naszych ulic

czy (od 13 do 15 lipca) kil­
ka samochodów, parkują­
cych na ulicy Lipowej i 20 
Października.

Od dłuższego czasu po­
wodzeniem wśród prze­
stępców cieszą się rowery 
górskie W naszym mieście 
została okradziona piwnica 
bloku przy ulicy Przcczni- 

,ca w nocy z 10 na 11 lipca. 
Następnej nocy w Zanie­
myślu z różnych miejsc 
zginęło aż sześć rowerów .

Zanotowano też rozbój. 
14 lipca o godz 18:40 na 
drodze ze Szczepankowa 
do Tulec czterech męż­
czyzn, jadących fiatem 
I26p, dokonało rozboju na 
rowerzyście, któremu za­
brano walkmana o wartości 
300 zl Sprawców tego czy­
nu ustalono i zatrzymano 

MAJ
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GLAZURA
TERAKOTA
HURTOWNIA

CENY FABRYCZNE
GĄDKI, ul. POZNAŃSKA 11 

TEL/FAX 0-61 171-205

BŁYSK
ROLETY °f" uje
ZEWNĘTRZNE I WEWNĘTRZNE

ŻALUZJE
PIONOWE I DREWNIANE

MARKIZY
T A R A S O W E ,  B A L K O N O W E ,  W Y S T A W O W E
SZEROKA GAMA KOLORÓW I WZORÓW * MONTAŻ CAŁY KRAJ

„BŁVSl<'' BOGDAN WŁ0DARCZAK 
ŚREM, PL. 20 PAŹDZIERNIKA 12 TEL. (0-667) 30-281, 30-366

JU R -A N D S.C .
PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLOWO - USŁUGOWE 

63-100 Śrem ul. Kolejowa 5tel./fax. 34-967 
codziennie od 7.00 -16.00

MA TERIAŁ Y BUDOWLANE:
* cem ent, w apno, gips, ceram ika budowlana
* pokrycia dachow e (O ndura USA, Onduline Francja)
* płyty w iórow e
* Płyty g ipsow o-kartonow e (Knauf-N iem cy)
'ż w ir  r T *
* suporeks
* izolacyjne * ' f t *4* -  ^
* kleje, fugikleje, fugi C ^ 1 . b i S ^ n O

rynny PCV nicoll (Francja) ^  v t ^ ° U
tynki szlachetne .

.A U T ó s e RWIS
AUTORYZOWANY DEALER

A.K. Ruszczyńscy

CENTRUM DAEWOO
SPRZEDAŻ I SERWIS SAMOCHODÓW ...
- FSO - POLONEZ CARO, TRUCK. CARGO _________
- DAEWOO - TICO, NEXIA. ESPERO --------
-SUPER ATRAKCYJNE SYSTEMY RATALNE DO 5 LAT //
- AIĆE KONSORCJUM - RATY NIEOPROCENTOWANE
-LEASING i M - . »
- MONTAŻ INSTALACJI GAZOWYCH _.
- AUTOSERWIS OFERUJE TAKŻE WYMIANĘ UŻYWANYCH SAMOCHODÓW NA NOWE

KOMIS SAMOCHODÓW UŻYWANYCH 62.023 Robakowo WGądek
NA MIEJSCU REJESTRACJA I UBEZBIECZENIA u| Krótka 4 trasa Poznań - Kórnik, 
SERDECZNIE ZAPRASZAMY tel./fax (061) 171-216
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Nowe mieszkania

Nieco m niejsza klatka

Na Osiedlu Młodych roz- przy bloku numer 3. Jeszcze 
poczęły się prace na budo- w tym roku oddane tam zo­
wie nowej klatki schodowej stanie 8 nowych mieszkań.

Ile nas to  będzie kosztować?

Nowa klatka schodowa bę­
dzie niższa o jedno piętro od 
całego budynku, który jest 
pięciokondygnacyjny. Spo­
wodowane je s t to nowym 
prawem budowlanym, które 
wprowadziło obowiązkową 
windę w budynkach powy­
żej trzeciego piętra, a ponie­
waż winda jest inwestycją 
szalenie kosztowną, dlatego 
spółdzieln ia zdecydow ała 
się na rozwiązanie tańsze.

W podobny sposób roz­
budowany zostanie w przy­
szłym roku blok na Osiedlu 
Jagiellońskim o numerze 21.

krzem

Po ostatnich pogodowych dziwactwach
Kilka dni deszczu i dosyć 

silnego wiatru zmartwiło wielu 
mieszkańców naszej gminy - 
zarówno rolników, jak i mie­
szkańców kamienic i bloków. 
Wójtowie, burmistrzowie i dy­
rektorzy odpowiednich insty­
tucji (MPECWiK. ZGKiM) 
mimo ostrożnych wypowiedzi 
nie ukrywali, że wszyscy mieli 
w tym czasie co robić.

Bezsprzecznie najczęstsze 
były, dotyczące głównie Śro­
dy, uszkodzenia domostw. 
Sam ZGKiM interweniował w 
kilkunastu wypadkach prze­
cieków dachów. Określa się je 
jako niegroźne, tym niemniej 
zmusiły one firmę do zlecenia 
rzemieślnikom dokonania nie­
zbędnych napraw poszycia. 
Podobne problemy ma Spół­
dzielnia Mieszkaniowa zmu- •

• Rozdysponowane zostały 
środki na oświatę pochodzą­
ce z nadwyżki budżetowej: 
50 tysięcy złotych otrzyma 
szkoła w Słupii, a 3 tysiące 
T adeuszewo.

• Szpital otrzymać ma od Wiel­
kopolskiej Unii Opieki Me­
dycznej nowoczesny aparat 
rentgenowski z ruchomym 
stołem. Jedynym warunkiem 
jest wykonanie za własne 
środki modernizacji pomie­
szczeń. Potrzebne na ten cel 
1? tysięcy złotych prawdo­
podobnie wyłoży gmina.

'  Rozpoczęły się przygotowania 
do tegorocznych dożynek. Ze 
strony Zarządu opowiedziało i 
za ich przygotowanie zostali ra­
dni Jaskula i Jackowiak.

• 15 sierpnia upływa termin 
składania deklaracji chętnych 
do założenia gazu na terenie 
wiejskim.

szona do sporej liczby inter­
wencji. Poza tym jedynie 
K leszczew o i Krzykosy 
zgłaszały o podobnych kło­
potach. Były też problemy z 
miejską kanalizacją. Zalane 
zostały odcinki ul. Niedział­
kowskiego oraz Kosynierów. 
W tych miejscach, w razie 
obfitych opadów kanalizacja 
nie nadąża odbierać znacz­
nych ilości wody. Podobny 
problem miała też przepom­
pownia ścieków w Tulcach 
zalewana przez zbieraną do­
datkowo z pól wodę. Prawdo­
podobnie kłopoty kanalizacyj­
ne przyczyniły się też do po­
wstania awarii zasilającego w 
energię Jarosławiec ziemnego 
kabla energetycznego. MPE­
CWiK usuwał uszkodzenie bli­
sko dwie doby.

• Przygotowywana jest doku­
mentacja budowy drogi łączą­
cej Żabikowo ze Słupią Wiel­
ką.

• Około 40 dzieci niepełno­
sprawnych wyjedzie 30 lipca 
do Lichenia i Kruszwicy. 
Wyjazd organizuje parafia 
kolegiacka, która zwróciła się 
do Zarządu z prośbą o dofi­
nansowanie w wysokości 
600 zł.

• Powoli posuwająsię formalności 
związane z wykupem domu 
państwa Lizakowskich i tere­
nów przy Czerwonego Kizyża

• Zglaszająsięjuż pierwsi chęt­
ni na otrzymanie telefonu na 
podstawie kredytu gwaranto­
wanego przez miasto. Miasto 
prowadzi coraz szerszą kam­
panię reklamującą wspólny 
program gminy Środa, Tele­
komunikacji Polskiej SA i 
Banku Spóldzielczego.(Nel)

Drugim utrudnieniem stały 
się powalone przez wiatr drze­
wa. Sporo pracy włożyła tutaj 
popularna „komunalka”. Z jez­
dni na ulicach: Strzeleckiej, 
Wrzesińskiej, Żwirki i Wigury 
oraz parku przy ul Kościu­
szki zakład usunął w sumie 12 
uszkodzonych drzew oraz 
sporą liczbę gałęzi. Do tych 
zadań, co obrazuje skalę wysił­
ków, przesunięto ludzi zatru­
dnionych w innych działach - 
łącznie pracowało ich ok. 30, a 
nakłady pracy zwiększyły się 
dwukrotnie.

Dla rolników z kolei naj­
większą stratą stały się wyle­
gnięcia zbóż. Tego rodzaju 
szkody zgłaszano niemal we 
wszystkich gminach. W sa­
mym tylko rejonie Kleszcze­
wa wyległo 40% zasianych 
zbóż - ok. 1600 ha. Warto 
przy tym pamiętać, że w ta­
kim wypadku plony zmniej­
szają się średnio o 10%, pod­
czas gdy firmy ubezpieczenio­
we nie obejmują świadczenia­
mi tego typu wypadków.

Właśnie gwałtowne, odno­
towane przez PZU, zwiększe­
nie liczby zgłoszeń świadczyć 
może o wyrządzonych przez 
deszcz i wiatr szkodach. Zwy­
kle miesięcznie przyjmuje się 
1 5 -2 0  takich powiadomień o 
uszkodzeniach budynków. 
Ostatnio przyjęto ich już nato­
miast ponad 100, co spowodu­
je prawdopodobnie wypłatę 
odszkodowań na kwotę 500 
min st. zł. Wobec tego PZU 
zadecydowało o nie pobieraniu 
regresu - egzekwowaniu od 
właściciela budynku wydanej 
przez zakład kwoty ubezpie­
czenia. I w tym wypadku 
większość uszkodzeń stano­
wiły różnego rodzaju zalania 
budynków.

____________ Błażej Kemnitz

Z prac Zarządu Miejskiego

Przede wszystkim pieniądze

Jeszcze o średzkim rynku

Saloon, nie salon
Pisaliśmy w poprzednim 

numerze Gazety, że wg infor­
macji burmistrza Środy inicja­
tywa urządzenia na Starym 
Rynku letnich kawiarenek nie 
doczeka się być może realiza­
cji. Szkoda to wielka, zarówno 
dla mieszkańców, jak i dla sa­
mego Rynku. Estetyka tego 
miejsca zaczyna bowiem kłuć 
w oczy co niektóre wrażliwsze 
osoby. O co chodzi? Wiado­
mo, że rynek (nie tylko w Śro­
dzie) to ulubione miejsce spo­
tkań głównie młodzieży. Oku­
puje ona ławeczki, przesiadu­
jąc często do późnych godzin, 
a nierzadko racząc się przy 
tym różnymi trunkami. Sam 
fakt przebywania tam mło­
dych ludzi nie jest oczywiście 
jeszcze powodem do potępie­
nia, tylko to, co oni po sobie

zostawiają. Ktoś kto np nie­
dzielnym przedpołudniem po­
dążał przez Stary Rynek z ła­
twością dostrzegł przenoszo­
ne przez wiatr plastikowe kub­
ki i inne śmieci, butelki lub pu­
szki po piwie stojące pod ław­
kami (mimo że w pobliżu są 
kosze). Tudzież plamy po roz­
lanych płynach i charaktery­
styczne ślady świadczące o 
tym, że ktoś - mówiąc niewy­
brednym językiem - zwyczaj­
nie się „zrzygał”. Tak więc do­
póki kultura nie zagości w 
umysłach niektórych bywal­
ców Starego Rynku w Środzie, 
przypominał on będzie niekie­
dy nie tyle salon, co raczej „sa­
loon’'. Potrzeba stworzenia 
tam letnich kawiarenek wydaje 
się być niewątpliwa.

(ok)

WOLNE MIEJSCA PRACY
stan na dzień 12.07.96r.

kierowca samochodu ciężarowego /aktualne świadectwo kwalifik./ 
(5); szwacz (25); bufetowa (1); elektromonter (1); mechanik silni­
ków spalinowych (1); monter instal. wodoc. i kanaliz. (3); kierow­
ca operator wózków spalinowych (2); akwizytor (2); mechanik 
maszyn i urządzeń przem. bud. (3); technik budownictwa (1); 
kierowca autobusu (1); tokarz (1); tapicer (1). ekonomista (1); 
sprzedawca (2); księgowa (4); robotnik hodowli zwierząt (1); 
kelner (1); specjalista d/s handlu wew. (1); bez zawodu (8). Razem 
79 miejsc.

SZCZEGÓŁOWYCH INFORMACJI NA TEMAT WOL­
NYCH MIEJSC PRACY UDZIELA REJONOWY URZĄD 
PRACY ŚRODA WLKP. ul. KOSYNIERÓW 46, tel. 580-31 lub 
580-32

Wylosowaliśmy już trzeci, a zarazem ostatni 
rower w naszym konkursie „Wygraj rower z Ga­
zetą Średzką”. Na fotografii Monika Nowak losu­
je kartę, której właściciel okaże się szczęśliwym 
zwycięzcą. Tym razem jest to Tomasz Kurasiak 
ze Środy, z ulicy Westerplatte 9/15. Gratuluje­
my! Rower można odebrać w siedzibie naszej 
redakcji od 26 lipca. Zapraszamy, (k)

STRONA 3



Za krom kę chleba Z prokuratorskiej teczki

Po jedzenie z siekierą
Przykładów drastycznych 

morderstw lub usiłowań ich 
popełnienia jest, jak sami do-

lazł dopiero ok. pięć godzin 
później wracający wieczorem 
z pracy w Poznaniu brat - Hen­

częste bóle głowy, ma kłopoty 
z pamięcią, utyka. Jego pro­
blemy powiększa fakt, iż je­

brze wiemy, całe mnóstwo. 
Można je bez najmniejszych 
problemów odnaleźć nawet w 
kanonicznym tekście chrześci­
jaństwa - Biblii. Nie trzeba 
jednak szukać w Piśmie Świę­
tym. Pod tym względem samo 
życie wydaje się dostarczać aż 
nadto makabrycznych wzorów 
do naśladowania. Stosunkowo 
niedawno zakończone zostało, 
prowadzone przez średzką 
prokuraturę, postępowanie do­
wodowe w sprawie o szczegól­
nie okrutne usiłowanie zabój­
stwa. Cale wydarzenie miało 
co prawda miejsce na początku 
roku, ale ze względu na długo­
trwałą obserwację psychia­
tryczną sprawcy sprawa zosta­
ła zamknięta i skierowana do 
sądu dopiero w końcu czerw­
ca.

Dramat rozegrał się w leżą­
cej niedaleko Kórnika wsi Ka­
mionki. Do zagrody mieszka­
jącego tam 76-letniego rolnika 
Józefa L. wszedł inny mie­
szkaniec tej wsi - wielokrotnie 
już w przeszłości karany trzy- 
dziestoparoletni Eugeniusz 
Ch. Jak się później okazało 
chciał otrzymać pieniądze i je­
dzenie. Zastawszy swojego są­
siada podczas doglądania in­
wentarza w widocznej na zdję­
ciu oborze, bez najmniejszych 
prób nawiązania kontaktu, 
przynajmniej pięciokrotnie 
uderzył go w głowę ostrzem i 
obuchem siekiery. Po „unie­
szkodliwieniu” ofiary zacią­
gnął ją  do domu i dokonawszy 
kradzieży zamknął, uniemożli­
wiając w ten sposób jakiekol­
wiek próby wydostania się. 
Nieprzytomnego rolnika odna­

ryk L. Przybyli na miejsce 
przedstawiciele prokuratury 
myśleli, że mają do czynienia z 
ofiarą morderstwa. Obrażenia 
bowiem, jakich doznał starszy 
człowiek byty wprost ogrom­
ne - badania lekarskie wykaza­
ły pęknięcia kości czaszki, 
uszkodzenia mózgu oraz wy­
ciek płynu rdzeniowego. Sytu­
ację pogarszał, co oczywiste 
ogrom czasu jaki upłynął od 
momentu zdarzenia do udzie­
lenia pomocy medycznej. 
Jako, że mimo wszystkich tych 
okoliczności, poszkodowany 
na szczęście przeżył i po dłu­
gim pobycie opuścił szpital - 
Eugeniuszowi Ch. postawiono 
zarzut usiłowania zabójstwa, 
dokonania rozboju z niebez­
piecznym narzędziem w ręku i 
spowodowanie poważnych 
obrażeń ciała zagrażających 
życiu. Dodatkowo oskarża się 
go o naruszenie przepisów do­
tyczących karania wielokrot­
nych recydywistów. Pojmany, 
i to spowodowało tak długie 
trwanie postępowania, podda­
ny został na oddziale psychia­
trycznym Aresztu Śledczego 
w Poznaniu dwumiesięcznej 
obserwacji. Jej wyniki dodat­
kowo go obciążą, wykazały 
bowiem, iż w chwili dokona­
nia przestępstwa był w pełni 
poczytalny. Nie on jest jednak 
najważniejszy w tej sprawie. 
Poszkodowany Józef L. przez 
kilkadziesiąt lat pracował na 
roli, gdyż, jak sam podkreśla, 
jest rolnikiem z krwi i kości. 
Po wypadku, ze względu na 
stan zdrowia zmuszony został 
do sprzedania niemal całego 
inwentarza. Cierpi teraz na

szcze w ubiegłym roku wyklu­
czony został z Kasy Rolnicze­
go Ubezpieczenia Społeczne­
go (KRUS), tak więc nie 
otrzymał i nie wiadomo czy 
otrzyma jakiekolwiek odszko­
dowanie, zasiłek chorobowy 
(wypadkowy) lub rentę inwa­
lidzką. Jak na razie podanie 
wystosowane w tej sprawie do 
KRUS odroczono mu ze 
względu na przeniesienie akt 
sprawy do Poznania. Nie bar­
dzo wiadomo, z czego teraz 
żyje ten niezdolny do pracy 
człowiek.

W tej sprawie warto się, jak 
sądzę gruntownie zastanowić 
przede wszystkim nad warto­
ścią ludzkiego istnienia. Na ile 
cenimy się my sami, a na ile 
oceniają (wyceniają?!) nas bli­
źni? Filmy zdążyły już jak są­
dzę przyzwyczaić ludzi do 
tego. że można po prostu za­
płacić za zniknięcie nielubia- 
nej osoby. Coraz częściej jed­
nak dochodzi do tego, iż sta­
wia się życie człowieka na sza­
li razem z różnymi, nieraz za­
skakującymi walorami Nale­
ży pamiętać, iż dzisiaj prze­
licznik (mówiąc brutalnie) po 
prostu nieco się zmienił. Nie 
można zatem wykluczyć, że i 
wśród Waszych Drodzy Czy­
telnicy sąsiadów są ludzie, tak 
jak to stało się w Kamionkach, 
potrafiący zabić siekierą, aby 
ukraść dwa kawałki zmrożo­
nego mięsa, kostkę margary­
ny, połowę bochenka chleba 
oraz mały tranzystorowy ra­
dioodbiornik...

Błażej Kemnitz 
foto Zb. Król

Przejechali się chłopcy?
W jednym  z ostatnich 

numerów donosiliśmy o za­
trzym aniu  przez średzką 
policję dwóch dających się 
we znaki posiadaczom sa­
m ochodów  w łam yw aczy. 
Ulubionym terenem dzia­
łalności opryszków był le­
żący na Os. Jagiellońskim 
(między ul. Sportową a Ko­
ściuszki) parking. Miejsce 
to w ogóle znane jest naszej 
policji jako „w ylęgarnia” 
tego typu talentów. Częste 
są wobec tego w jego pobli­
żu, zwłaszcza n ocą  patrole. 
W czasie jednego z nich ok. 
godziny 3 w nocy policjan­
ci dostrzegłszy odjeżdżają­
cego z parkingu tiata 126, 
postanowili dokonać ruty­
nowej kontroli. Wezwany 
do zatrzym ania kierow ca 
nie uczynił tego, a by je  
u n iem o ż liw ić  za je ż d ż a ł 
drogę usiłującemu go wy­
p rzed z ić  rad io w o zo w i. 
Chcąc uniknąć nieszczęśli­
wego wypadku funkcjona­
riusze podążali za sprawcą 
kradzieży kontaktując się z 
innym i rad io w o zam i. 
Mimo iż nie powiodła się 
również druga próba ujęcia 
zbiega (na drodze do Wrze­
śni), kontynuowano pościg. 
W końcu sam sprawca zjeż­
dżając z prowadzącego do 
Wrześni mostu nie zapano­
wał nad pojazdem i wylą­
dował w polu. Tam zaś po 
krótkiej pogoni został w 
końcu ujęty.

Wkrótce, w wyniku pro­
wadzonych działań opera­
cyjnych ustalono drugiego 
sp raw cę  w sp o m n ian y ch  
włamań i kradzieży. Obu 
p rzes tępcom  postaw iono

zarzut dwukrotnego usiło­
wania dokonania kradzieży 
z włamaniem do samocho­
dów fiat 126 oraz jednej do­
konanej kradzieży takiego 
pojazdu. Złodziejami oka­
zali się być młodzi - 22 letni 
Daniel S. (on prow adził 
skradzione auto) oraz o rok 
starszy  R adosław  K. Są 
m ieszkańcam i Poznania i 
Radzewic. Jeden jest kawa­
lerem, drugi ojcem dwojga 
dzieci; do chwili zatrzyma­
nia obaj posiadali pracę. 
Okazało się, że jeden będąc 
posiadaczem warsztatu sa­
mochodowego, w ten cha­
rakterystyczny, coraz bar­
dziej modny sposób kom­
pletował wraz z kolegą czę­
ści zamienne. Skradziony 
przez nich „maluch" miał 
właśnie zostać rozebrany na 
części i bądź sprzedany w 
tej postaci bądź też wyko­
rzystany jako  źródło wy­
miennych elementów. Pew­
ną ciekawostką tej sprawy 
jest fakt, iż ci dwaj nie kara­
ni dotąd młodzi ludzie po­
siadając pozytywne opinie 
środowiskowe lub z miej­
sca pracy mają całkiem spo­
re szanse na otrzym anie 
w yroków  w zaw ieszeniu  
(stosowany w tym wypadku 
paragraf 208 Kodeksu Kar­
nego grozi karą od 1 do 10 
lat pozbawienia wolności). 
Tak więc dotychczas nie 
wiadomo czy wspomniani 
z łodziejaszkow ie jedyn ie  
przejechali się skradzionym 
autem (konkretnie - jeden z 
nich) czy też. na co jak się 
wydaje zasługują „przeje­
chali się” na całej sprawie...

Błażej Kemnitz

„Kolegium orzekło”
Kolegium Rejonowe D/S Wykroczeń przy Są­

dzie Rejonowym w Środzie Wlkp. podaje do pu­
blicznej wiadomości, że w dniu 21.06.1996 ukarało 
Cezarego Egierta syna Zbigniewa, zam. w Jaro­
sławcu 32/6

KARĄ GRZYWNY
w wysokości 1000 zł (z zamianą na 20 dni are­

sztu w razie nieściągalności) oraz podaniem orze­
czenia do wiadomości publicznej za to, że zabrał w 
celu przywłaszczenia akumulator samochodowy 
wartości 150 zł na szkodę ob. Dariusza Kaczmarka.
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W yw iad tygodn ia

Tam, gdzie litość bywa zbrodnią
Szary budynek przy ulicy Lipowej raczej średzianom nie kojarzy się z niczym 

przyjemnym. To tutaj przynosi się własne nieszczęścia, choroby, szuka pomocy i 
wsparcia. Przed laty gmach byl rezydencją milicji, obecnie mieści się w nim Ośrodek 
Pomocy Społecznej, Poradnia Odwykowa i Poradnia Zdrowia Psychicznego.

Poradnia zajmująca się leczeniem osób uzależnionych, powstała w latach sześćdzie­
siątych. Od maja 1990 roku placówkę prowadzi psycholog Małgorzata Koszyczarek, z 
którą rozmawia Piotr Stróżyński.
Jakiego rodzaju pomoc oferu­
je prowadzona przez Ciebie 
poradnia i do kogo skierowa­
na jest ta oferta?
Pomagam ludziom uzależnio­
nym od alkoholu, leków i in­
nych substancji chemicznych, a 
także rodzinom uzależnionych. 
Bardzo ważne jest włączenie do 
procesu uzdrawiania uzależnio­
nego, całej rodziny mającej 
styczność z chorym. W USA 
gdzie lecznictwo odwykowe 
jest wysoce rozwinięte, niektóre 
ośrodki wręcz odmawiają lecze­
nia chorego, jeżeli leczeniu nie 
chce poddać się jego rodzina. 
Nie wszyscy wiedzą, że nienor­
malne zachowania np. alkoholi­
ka, przenoszą się (czyli jakby 
zarażają) na najbliższych mu lu­
dzi, którzy po dłuższym wspól­
nym zamieszkiwaniu razem z 
pijącym, wykazują szereg zabu­
rzeń osobowościowych. Zjawi­
sko to nazywa się współuzależ- 
nieniem lub koalkoholizmem. 
Często mój kontakt z pacjen­
tem, rozpoczyna się od rozmo­
wy z członkiem rodziny alkoho­
lika. Niestety, poradnia którą 
prowadzę ma bardzo ograniczo­
ne możliwości i dlatego zmu­
szona jestem kierować pacjen­
tów do innych placówek Forma 
indywidualnej rozmowy z psy­
chologiem to tylko terapia 
wspierająca właściwe leczenie 
uzależnionych. Obecnie na ca­
łym świecie leczenie to polega 
na terapii grupowej. Ze wzglę­
dów lokalowych i braku dodat­
kowych etatów, nie mogę tego 
zaoferować pacjentom 
Jakie najbardziej typowe ob­
jawy wykazuje alkoholik?
W społeczeństwie funkcjonuje 
mit, ze alkoholik to taka obdarta 
łachudra rodem ze śmietnika, 
koniecznie pijąca denaturat. Nic 
bardziej mylącego. Coraz czę­
ściej pacjentami poradni odwy­
kowych zostają ludzie z tytuła­
mi naukowymi, politycy, twór­
cy. Coraz częściej pomocy szu­
kają kobiety. Uzależnienie od 
alkoholu można zrozumieć w 
sposób dosłowny. Jeżeli ktoś 
nie potrafi wyobrazić sobie spo­
tkań towarzyskich, uroczystości 
czy urlopu bez picia, to prawdo­
podobnie jest już uzależniony 
od alkoholu Znaczy to, że sub­
stancja chemiczna zmieniająca 
nastrój, jest mu niezbędna, aby 
mógł bawić się, rozmawiać, za­
pomnieć o problemach i stre­
sach. W tym miejscu zaczyna 
się bardzo pochyła droga w dół. 
Można zawrócić z niej natych­
miast, albo dopiero w więzieniu 
czy grobie. Natura uzależnienia

jest taka, że dotknięty proble­
mem nie może samodzielnie 
rozpoznać własnego stanu Psy­
chika chorego wytwarza różno­
rakie iluzje i zaprzeczenia. Al­
koholik postrzega siebie i rze­
czywistość w taki sposób, który 
ochrania jego picie. Zaprzecza 
wszystkiemu, co mogłoby go 
komfortu picia pozbawić.
Uważa się powszechnie, że al­
koholicy piją nieustannie. To 
także jest mitem. Nie są rzadkie 
przypadki, gdy alkoholicy od­
stawiają picie nawet na kilka 
miesięcy W czasie takiej absty­
nencji dochodzą do wniosku, Ze 
wszystko z nimi w porządku, bo 
przecież potrafią nie pić i... 
znów sięgają po kieliszek.
Ten pierwszy kieliszek zamie­
nia się w przynajmniej tydzień 
pijaństwa, ale z tego już nie po­
trafią  wyciągnąć wniosków. 
Każdy alkoholik potrafi nie pić. 
Kłopot w tym, że alkoholik nie 
potrafi pić z umiarem.
Na czym polega le­
czenie u zależn io ­
nych od alkoholu? f ] i  
Największym pro­
blemem jest na­
kłonienie poten­
cjalnego alkoho-j 
lika do przekro­
czenia progu 
przychodni 
Jeżeli to się 
uda, często 
p r z y  
wsparciu . 
ro d z i nyCl 
(niestety - wielokrotnie dopiero 
pod presją sądu) to istnieją 
szanse na wyzdrowienie. Całko­
wita abstynencja dla normalne­
go człowieka nie jest niczym 
niezwykłym. Dla kogoś, kto 
przez kilkanaście lub kilkadzie­
siąt lat upijał się z okazji zwy­
kłego dnia, jest czymś przeraża­
jącym i niemożliwym do przyję­
cia. Rola terapii polega na odar­
ciu alkoholika z iluzji. Trzeba 
ukazać mu prawdziwe oblicze 
własnej postaci, uświadomić 
szkody jakie alkohol wyrządził 
bezpośrednio jemu, a także ro­
dzinie. Trzeba tak nim pokiero­
wać, aby zechciał uczyć się ży­
cia od nowa i bez alkoholu. Na­
leży ożywić pogrzebaną sferę 
duchową uzależnionego Dużą 
rolę odgrywają tu samopomoco­
we grupy Anonimowych Alko­
holików, do których kieruję pa­
cjentów. Mamy taką grupę w 
Środzie. Nieco innej terapii wy­
magają członkowie rodzin Oni 
także mają szansę uczestnictwa 
w grupach samopomocowych.

Także taka grupa istnieje w Śro­
dzie.
Czy można przestać być alko­
holikiem?
Alkoholikiem jest się do końca 
życia. Znaczy to, że 'ktoś kto 
utracił kontrolę nad piciem, nig­
dy już nie będzie potrafił pić 
kontrolowanie. Ale można być 
trzeźwym alkoholikiem i jest ta­
kich wielu, także w Środzie. 
Abstynencja 
jest ich osta­
teczn y m

trafi w miarę normalnie żyć, aż 
do tragicznego zejścia. W akcie 
zgonu znajdzie się jako przy­
czyna zawał lub coś podobnego, 
a nie właściwy sprawca. Żona 
zmarłego nigdy nie dowie się, 
że gdyby jej mąż przestał pić, 
żyłby dłużej, awansował, miał 
pasje i hobby, w domu byłoby 
więcej pieniędzy, dzieci jeździ­
łyby na wakacje.
Co poradziłabyś żonom alko­
holików?
Przede wszystkim wizytę w po­
radni. Współuzależnienie po­
woduje psychiczne skłonności 
do ochraniania pijącego przed 
wszelkimi konsekwencjami na­
łogu. Często ukrywa się alkoho­
lizm męża, płaci za niego, za­

przecza, osłania na wszelkie 
sposoby, a nawet obwinia 

siebie za pijaństwo partne­
ra! Taka postawa ochra­
nia nałóg Należy po­
zwolić opaść na to dno. 
Litość dla alkoholika 
to w przenośni zbro­
dnia, bo oddala jego 
szanse na powrót do 
zdrowia i zabija go 

Należy zająć się sobą, 
dziećmi, odbudować co się 

da, porzucić zbędny 
balast winy i po- 

z o s t a w ić
p i ją -

celem, lecz wciąż konieczną 
podstawą pozwalającą wyko­
rzystać potencjał.
Jak oceniasz społeczną świado­
mość problemów alkoholowych? 
Cóz... Jest taka jak wszędzie, 
czyli znikoma. Niech odpo­
wiedź zilustruje taki oto obra­
zek Mężczyzna sześćdziesię­
cioletni umiera na zawał serca. 
Nad grobem spotyka się pogrą­
żona w smutku rodzina i przyja­
ciele. Jest krótka mowa pogrze­
bowa i rozpacz. No bo dobry 
chłop z niego był, pracowity, 
rodzinę utrzymywał, towarzy­
ski, od kielicha nie stronił... 
Gdyby tym żałobnikom powie­
dzieć, że rzeczywistą przyczyną 
zgonu był nie zawał lecz alko­
holizm, bo zmarły był alkoholi­
kiem, potraktowaliby to jak 
obrazoburczą agresję. No bo jak 
to!? Normalnie żył, a Ze wypić 
lubił, to przecież wszyscy tak! 
Właśnie na skutek takich funk­
cjonujących w społeczeństwie 
przekonań, pijący alkoholik po-

cego samemu sobie. W razie 
znęcania czy okradania, nie na­
leży się wahać, lecz przy pomo­
cy odpowiednich organów żą­
dać pociągnięcia do odpowie­
dzialności. Przebaczenie czy 
bagatelizacja służy tylko ochra­
nianiu picia, w konsekwencji i 
tak obróci się przeciw uzależ­
nionemu. Ja wiem jak bardzo 
trudno jest postępować tak wo­
bec kogoś kogo się kocha, ale 
jedynie ta okrutna droga jest 
skuteczna. Nie pomogą tutaj 
żadne mowy, perswazje, łzy i 
skargi. Alkoholik nie widzi 
przecież tego co my, postrzega 
inaczej Chociaż często przysię­
ga poprawę i bije się w piersi, 
bez pomocy z zewnątrz nie po­
trafi przysięgi dotrzymać i próż­
no się łudzi Czy wielu pacjen­
tów przychodzi do poradni?
Za wyjątkiem czwartku poradnia 
czynna jest we wszystkie dni robo­
cze od 8:00 do 14:00 i nie mogę 
narzekać na brak chętnych Dodać 
trzeba, że poradnia obejmuje zasię­
giem także gminy ościenne.

O f l Z E T f l

Czy istnieje zjawisko wystę­
pujące w naszym regionie, 
które Ciebie jako alkohologa 
szczególnie niepokoi?
Po środki odurzające sięgają co­
raz częściej ludzie młodzi, na­
wet nie posiadający jeszcze do­
wodów osobistych. Nie jest to 
wyłącznie alkohol. Także: ha­
szysz, marihuana, amfetamina i 
leki psychotropowe. Zażywanie 
tych substancji nie jest już wca­
le zjawiskiem odosobnionym 
Średzka młodzież gromadzi się 
i spotyka głównie w miejscach, 
w których podaje się alkohol 
Tam koncentruje się młodzieżo­
we życie towarzyskie i właści­
wie trudno się temu dziwić. Al­
ternatywnych propozycji spę­
dzania czasu jest niewiele. Po­
grążony w małomiasteczkowej 
nudzie nastolatek, idzie do knaj­
py, bo nie ma co z sobą zrobić. 
Tam może porozmawiać, posłu­
chać ukochanej muzyki, poflir- 
tować. Tam też może upić się 
pierwszy raz, nawet często 
wbrew woli, przypadkiem... 
Trzeba też wreszcie powie­
dzieć, że wielu specjalistów 
znających problemy alkoholo­
we, uważa rejon średzki za 
szczególnie zapijaczony i opor­
ny wobec wszelkich idei i ini­
cjatyw trzeźwościowych Smut­
ne to stwierdzenie, ale zawiera­
jące sporo gorzkiej prawdy 
Jak układa się Twoja współpraca 
z władzami samorządowymi? 
Przedstawiłam burmistrzowi 
Mieczysławowi Jackowowi 
projekt utworzenia poradni z 
prawdziwego zdarzenia Powie­
dział, że może kiedyś, w przy­
szłości, to zależy itd. Mówiąc 
wprost zbył mnie. Widać wła­
dze miasta wolą pełny areszt 
przy rynku i fundowanie zapo­
móg rozbitym rodzinom, niż 
stworzenie warunków do dzia­
łań profilaktycznych i skutecz­
nego leczenia.
Niebawem Dział Służb Spo­
łecznych znajdzie nową siedzi­
bę w budynku przy ulicy Spo­
rtowej. Czy wiążesz z tą prze­
prowadzką jakieś nadzieje? 
Mój przełożony doktor Jerzy 
Połowicz obiecał przy okazji tej 
przeprowadzki, wywalczyć 
przynajmniej jeden etat dla po­
radni. Były to obietnice bez po­
krycia, o których pan Połowicz 
zapomniał. Wersje o przyszło­
ści gabinetu zmieniają się nieu­
stannie. Aktualna jest taka, że 
pozostanę tutaj. Żadnego 
wsparcia osobowego, remontu 
lub jakiejkolwiek pomocy nie 
będzie. Wobec niemożności 
zorganizowania skutecznej te­
rapii grupowej, wobec warun­
ków na jakie jestem skazana i 
wynikającej z nich małej efek­
tywności mojej pracy, noszę się 
nawet z poważnym zamiarem 
rezygnacji. |~~||
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Kielce'96 Plakat o niepełnosprawnych

Basia Lemiesz K onkurs - „JE ST E ŚM Y  R A Z E M ”

znów na topie
Nie zdążyliśmy jeszcze 

zapomnieć o ostatnim suk­
cesie Basi, gdy wyśpiewała 
pierwszą nagrodę na festi­
walu w S iedlcach, a ju ż  
zbliża się następny. O be­
cnie panna Lemiesz rozsła­
wia imię naszego miasta na 
XXIII Ogólnopolskim Fe­
stiwalu Piosenki Dziecięcej 
i Młodzieżowej - K ielce’96. 
Na razie wiadomo, że prze­
słuchania poszły jej znako­
micie i że zakwalifikowała 
się do koncertu galowego! 
Dzięki I programowi Tele­
wizji Polskiej, która kon­
cert reżyseruje i nagrywa, 
w szyscy będziem y mogli 
podziwiać śpiewającą śre- 
dziankę na estradzie kielec­
kiej Kadzielni, tj. przepięk­
nego amfiteatru wykutego 
w skale. Sama „Galówka” 
odbędzie się 21 lipca (o ter­

minie transmisji nasza ga­
zeta oczywiście będzie in­
formowała) i do tej pory 
B arbara  L em iesz będzie  
oczekiw ała na ogłoszenie 
wyników - która z trzech; 
złota, srebrna czy brązowa 
„Jodła”, przypadnie jej w 
udziale. Czas ten Basia spę­
dza na ciężkiej pracy pod­
czas w arsztatów  m uzycz­
nych z piosenkarką jazzo­
wą, Iw oną Skwarek. Rów­
nież kieleckie radio „Fama” 
i gazeta „W iadomości Kie­
leckie” nie dają Basi odpo­
cząć, prosząc o nagrania i 
wywiady.

M ożem y być dum ni z 
naszej młodziutkiej piosen­
karki i trzym ajm y za nią 
kciuki podczas ogłoszenia 
wyników!

E.J.S

Recydywista Max Cady za­
czyna osaczać rodzinę swoje­
go dawnego adwokata Sama 
Bowdena. Otruwa mu psa, pe­
netruje dom, uwodzi córkę, 
wreszcie omal nie zabija nasła­
nych na siebie oprychów. 
Wszystkie legalne środki za­
wodzą i zdesperowany mece­
nas postanawia zwabić prze­
stępcę w nielegalną pułapkę. 
Gdy mszczący się za oszuka­
nie go w obronie Cady wycho­
dzi z tej opresji cało - dwu 
mężczyznom pozostaje jedy­
nie zmierzyć się na „Przyląd­
ku strachu”

W „Mieście prywatnym”
wyrastali razem, kochali cią­
gle tę samą, jedyną kobietę i 
dzielili pierwsze okrutne za­
bawy. Zawsze współzawo­
dniczyli, gdy jednak w grę 
weszły poważne problemy, 
konflikt zaczął się zaostrzać. 
Pawik nie chciał mieszać się 
do wielkiej polityki i handlu 
samochodami. W przeciwień­
stwie do Alego kochał świat 
drobnych wymuszeń i gwał­
tów. Ale starcie ideałów i me­
tod działania okazało się nieu­
niknione

20.07 17:00 Gry uliczne
___________ 19:00 Psychopata

22.07 17:00 Gry uliczne
19:00 Psychopata

24.07 17:00 Chłopak na dworze króla Artura

Kino „Zorza" w Kórniku zaprasza:

Uwaga! Uwaga! Nasza Ga­
zeta wspólnie ze Stowarzysze­
niem Pomocy „SOS” i Ośrod­
kiem Pomocy Społecznej 
ogłasza konkurs na plakat 
związany z tematyką niepełno­
sprawnych pod hasłem „JE­
STEŚMY RAZEM". W Śro­
dzie, w której odbywa się Fe­
stiwal dla Dzieci i Młodzieży

Niepełnosprawnej, znajdzie 
się wielu chętnych do wzięcia 
udziału w tym konkursie, tym 
bardziej, że dla zwycięzców 
przewidziano atrakcyjne na­
grody.

Prace należy składać do 10 
sierpnia w siedzibie Ośrodka 
Pomocy Społecznej, ale nie 
czekajcie tak długo. Konkurs

rozstrzygną Czytelnicy, gło­
sujcie na specjalnych kupo­
nach, które będziemy publiko­
wać w Gazecie. Aby każdy 
mógł zobaczyć wykonane 
przez was plakaty, zostaną one 
wystawione na Starym Rynku 
od 20 do 24 sierpnia. O kupo­
nach i zasadach losownia napi­
szemy już za tydzień, (k)

Filmy ciekaw e, książki niebanalne

Dwa życia
Pierwsza i jedyna jak dotąd 

powieść Nicholasa Evansa ma, 
jak sądzę wszelkie szanse, aby 
stać się ulubioną lekturą wszy­
stkich pań Ta nieco może 
przewlekła lecz pełna niezwy­
kłego ciepła historia miłosna 
oparta została przez piszącego 
dotychczas głównie scenariu­
sze filmowe i telewizyjne 
Evansa na charakterystycznym 
chwycie. Autor zgrabnie wy­
korzysta! uczucie, którego 
każdy z nas przynajmniej raz w 
życiu doznaje - pewnego roz­
dwojenia rzeczywistości, istnie­
nia w dwu wymiarach na raz.

Gdy pewnego mroźnego zi­
mowego ranka jeżdżąca konno 
córka wziętej dziennikarki An­
nie i doskonałego prawnika Ro­
berta Macleanów pada ofiarą 
strasznego wypadku - świat wy­
daje walić się w gruzy. Mała 
Grace i jej rumak Pielgrzym 
uchodzą co prawda z życiem 
lecz oboje są poważnie okale­
czeni (dziewczynka traci w ka­
tastrofie nogę poniżej kolana). I 
doprawdy nie wiadomo czy bar­
dziej ucierpiły ich psychiki czy 
też ciała. Po opuszczeniu szpi­
tala zaostrzają się, tłumione

dotychczas konflikty córki z 
matką. Dlatego też podejrze­
wająca, iż źródło apatii dziew­
czynki ma związek ze stanem 
zwierzęcia Annie odszukuje 
zaklinacza koni. Zmuszony jej 
natarczywością, uporem i spo­
rym brakiem taktu Tom Boo- 
ker - ten swoisty doktor Freud 
pomagający czworonogom, 
ulega i zgadza się pomóc Piel­
grzymowi w powrocie do zdro­
wia. Między kowbojem a Annie 
zaczyna rodzić się uczucie, 
któremu z czasem coraz trudniej 
się im oprzeć...

Jak już stwierdziłem niemal 
wszystko w powieści Nicholasa 
Evansa oparte zostało na umie­
jętnym zastosowaniu podwój­
nych ujęć, wykorzystaniu poję­
cia centralności oraz przekra­
czania granicy. Dwa jakże różne 
życia wiodą przecież zarówno 
wierzchowiec Grace, jak i sama 
dojrzewająca dziewczynka. 
Właściwie granicą ich istnień 
stał się dzień wspólnego wypad­
ku. W gruzach legło wtedy nie 
tylko zdrowie, ale i cały świat 
wartości, uczucia. Trzeba teraz 
bardzo ciężkiej pracy, aby to 
wszystko odbudować. Podobnie

bezmyślnie podwójna jest rze­
czywistość Annie rozdzieranej 
między oznaczające stabilizację, 
lad i przewidywalność wszyst­
kiego życie z Robertem, a pocią­
gający związek z niezgłębial- 
nym Tomem Brookerem. Mąż 
uosabia dla niej tutaj na razie 
obowiązki, kochanek możliwo­
ści... Nie dziwi zatem, że zauro­
czona tym pełnym wewnętrznej 
siły i pasji mężczyzną decyduje 
się na kroki ostateczne. Dopiero 
on bowiem jako pierwszy, prze­
kroczywszy granice intymności 
pomógł jej zarazem w docenie­
niu własnej wartości. Wydaje 
się, że zgodnie z prawami sza­
manizmu właśnie dookoła po­
staci szamana - uzdrowiciela 
zwierząt obraca się w tym wy­
padku cały świat. Jedynie Tom 
Booker stanowi centrum rzeczy­
wistości, oś świata. W nim ko­
cha się Annie i żona jego brata 
Dianę. To on właśnie jest tera­
peutą leczącym, orbitujące do­
koła niego istoty - konia i 
dziecko. I wszyscy też oprócz 
tego kowboja doznają rozdwo­
jenia rzeczywistości.

Błażej Kcmnitz
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Fatamorgana? Jak dojechać autobusem do celu?

Był sobie problem . . .  
ale poszedł

Rozkład
dezinformacji

Problem, którego jak się 
okazuje nigdy nie byto przy- 
błąkal się do nas w czerwcu. 
Nie wiadomo skąd we wsi 
Miąskowo pojawi! się wtedy 
młody, zbyt spokojnie zacho­
wujący się młody jeleń. Wła­
ściciel jednej z zagród po­
chwycił go, a gdy ten miotał 
się - wobec podejrzenia o 
wściekliznę powiadomił leśni­
ków, którzy z kolei wezwali 
jednego ze średzkich wetery­
narzy. Przeprowadzone przez 
niego oględziny wykazały, iż 
zwierzę nie zapadło na wspo­
mnianą chorobę. Wobec po­
wyższego uznano, że najbar­
dziej prawdopodobną przy­
czyną przejawianej przez ko­
zła ufności było jego uprze­
dnie przez kogoś oswojenie. 
Ktoś znalazł bądź ukradł mło­
de zwierzę z łowiska i wycho­
wywał je aż do momentu, w 
którym wraz ze wzrostem po­
roża i rozwojem płciowym sta­
ło się agresywne. W przeci­
wieństwie do saren bowiem - 
samce w okresie rui zaczynają 
bóść. Zdarzały się już nawet 
(choć są one oczywiście spora­
dyczne) w rejonie Miłosławia i 
Śremu przypadki spowodowa­
nych w ten sposób zgonów. 
Ponieważ u rolnika przestra­
szone stworzenie nieco się po­
kaleczyło, jeden z członków 
koła łowieckiego zabrał je do 
Środy i przez dwa tygodnie 
trzymając, co zaintrygowało 
naszych Czytelników, w swo­
im ogrodzie - kurował. Przy­
znać trzeba, iż na pozór wyglą­
dało to nieciekawie - kozioł 
przywiązany był do wbitego w 
ziemię palika za pomocą obro­
ży i łańcucha. Okazało się, że 
było to najrosądniejsze wyj­
ście z sytuacji. Zwierzę trzy­
mano tak ze względów bezpie­
czeństwa tylko podczas nie­
obecności gospodarza, a sam

ogród, mimo usytuowania w 
ruchliwym miejscu, dawał mu 
choć namiastkę warunków na­
turalnych. Było to, jak podkre­
śla dyrektor koła łowieckiego 
„Szarak” p. Mieloszyński, naj­
bardziej humanitarne postępo­
wanie, jakie mogło mieć miej­
sce. Kilka dni temu podleczo­
nego już samca przyjął, mie­
szkający w Markowicach, je­
den z członków koła. W jego 
sporym ogrodzie ma on być 
przygotowywany do wypu­
szczenia na wolność. W razie 
gdyby nadal stwarzał proble­
my (pojawiał się w okolicy go­
spodarstw, był agresywny) 
prawdopodobnie zostanie od­
strzelony. Decyzję o tym jed­
nak podejmuje kolektywnie 
cały zarząd wspomnianego już 
koła. Na marginesie przyznać 
trzeba, że nagłość tego posu­
nięcia, które nastąpiło w zale­
dwie dzień po odwiedzinach 
redaktora na terenie wspo­
mnianej posesji - mogła zasta­
nawiać.

Pozostaje, jak sądzę do wy­
jaśnienia jeszcze nieco nieści­
słości. Kilka z indagowanych 
przeze mnie odpowiedzial­
nych i doświadczonych osób 
wspominało, że zwierzę było 
jednak, na terene wspomnianej 
posesji, poddawane rutyno­
wej, trwającej od 10 - 16 dni. 
obserwacji. Czynność ta ma za 
zadanie ostatecznie potwier­
dzić wydanąjuż wcześniej dia­
gnozę weterynarza. Poinfor­
mowano mnie, iż miano zwra­
cać uwagę na to czy zwierzę je 
i pije. Wspomniany przeze 
mnie weterynarz (i nie chcę tu 
bynajmniej podważać jego 
olbrzymiego zawodowego do­
świadczenia!) kategorycznie 
zaprzecza jakoby ten dwuletni 
kozioł byl poddany kwaran­
tannie, argumentując, że nie 
był on chory, a tylko nie było

go gdzie umieścić. Lekarz ów 
stwierdził, iż jest w Środzie 6 
lecznic ale nie ma w nich chy­
ba miejsca dla lego stworze­
nia. Wyznał również, że wspo­
mniany ogród nie jest odpo­
wiedni. Początkowo
przedmiot sporu trzymany 
miał być podobno w należącej 
do „Szaraka” stodole w Pętko- 
wie. Trzeba przyznać, iż nieco 
to dziwi, gdyż inne osoby 
twierdziły, że ogród w Środzie 
to, ze względu na zbliżone do 
naturalnych warunki (boksy 
dla zwierząt - jak było to w 
Miąskowie, wywoływały w 
koźle agresję) i łatwość dotar­
cia do niego (w porównaniu z 
okolicami Środy) weterynarza 
wydawało się odpowiednie w 
tym przejściowym okresie.

Średzkie schronisko dla 
bezdomnych zwierząt ma już 
swych lokatorów'. Ale nie 
mogą oni zostać w schronisku 
na dłużej. Trzeba znaleźć im 
lepsze miejsce. Dlatego To­
warzystwo Opieki nad Zwie­
rzętami - Oddział w Środzie - 
zaprasza w szystkich do 
odwiedzenia schroniska w 
niedzielę 2 1 bm w godzinach 
10 - 13.00. Może komuś przy­
padnie do serca smutny, a 
może ujmie kogoś wesoły 
psiak? 1 może ten -'jeden z 
drugim - psiak znajdzie tego 
dnia dom i uwierzy, że nie 
wszyscy ludzie są źli ? Orga­
nizatorzy są pełni takiej 
nadziei Jednak nikt nikogo 
nie będzie do niczego nama­
wiał na siłę Nabycie psa to 
bardzo odpowiedzialna decy­
zja. Może się zdarzyć tak. że

Do czego służy rozkład jazdy 
i jak powinien wyglądać, wszy­
scy wiedzą doskonale i nietak­
tem byłoby przypominanie tak 
oczywistej rzeczy Do czego słu­

ży rozkład jazdy wiszący na 
dworcu autobusowym w Śro­
dzie, o tym wiedzą chyba jedynie 
jego twórcy, czyli Przedsiębior­
stwo Państwowej Komunikacji 
Samochodowej w Poznaniu

ktoś przyjdzie z rodziną po 
prostu z ciekawości, popa­
trzeć. 1 dopiero za jakiś czas 
dojrzeje do decyzji, żeby za 
symboliczną opłatę (niestety 
schronisko ma również swoje 
potrzeby) kupić sobie wierne­
go druha... Dla wszystkich za­
interesowanych wskazówka 
„adresowa”:

Schronisko znajduje się 
poza granicami miasta (admi­
nistracyjnie to już jest Kije­
wo), blisko przy szosie bro- 
dowskiej, po jej lewej stronie 
- idąc od Środy. Przed „auto- 
schrottem”. Niestety, tylko 
tak możemy Państwu wska­
zać drogę, bo ciągle jeszcze 
nie ma specjalnego oznako­
wania. Wierzymy jednak, że 
ludzie dobrej woli trafią. Za­
praszamy!

(e)

Na dosyć sporym kawałku 
sklejki, pośród czarnych plam i 
dopisków naniesionych przez 
znudzonych podróżnych, wi­
dnieją jakieś cyfry mające ozna­
czać godziny odjazdów autobu­
sów. Część liczb jest całkowicie 
nieczytelna, część można rozszy­
frować z dużym trudem Często 
czytający popadają w wątpli­
wość, czy dana cyfra rzeczywi­
ście oznacza odjazd autobusu, 
czy też jest to relikt przeszłości, 
który został wymazany, ale upar­
cie przebija

Nie istnieje kurs do Wrześni o 
godz. 20:00, chociaż akurat ten 
odjazd widnieje na rozkładzie 
dosyć wyraźnie. O godz 20:00 
odjeżdża autobus do Kalisza, a 
rozkład na ten temat milczy. Na 
12:22 wyznaczono przyjazd po­
śpiesznego autobusu z Często­
chowy. Być może jest to prawdą, 
chociaż jak wynika z danych, ża­
den pośpieszny autobus me od­
jeżdża o podobnej godzinie ze 
Środy, co znaczy, że tutaj kończy 
kurs Raczej trudno w to uwie­
rzyć

Podobnych błędów dezinfor­
mujących podróżnych rozkład 
zawiera więcej Na dodatek nie 
ma na średzkim dworcu punktu 
informacyjnego, w którym zde­
zorientowany klient Państwowej 
Komunikacji Samochodowej 
mógłby rozwiać wątpliwości. 
Jakby tego wszystkiego jeszcze 
mało, nierzadko bywa tak, że au­
tobusy odjeżdżają przed czasem 
Dotyczy to wieczornych kursów 
przelotowych, zwłaszcza kursu 
do Wrześni o godz 20:45

Tak więc wszyscy wybierają­
cy się w autobusową podróż, po­
winni przygotować się na spo­
tkanie z podobnymi do wyżej 
wymienionych niespodziankami 
W razie potrzeby można zatele­
fonować do Poznania Pod nu­
merem 53-09-40 przez całą dobę 
udzielane są w miarę rzetelne in­
formacje

Chyba dobrze byłoby, aby 
ktoś z dyrekcji Poznańskiego 
Oddziału PKS, wsiadł któregoś 
dnia do autobusu i objechał wo­
jewództwo jako pasażer Mógłby 
usłyszeć wiele ciekawych opi­
nii...

Stop

Błażej Kcmnitz

Uwaga - kom unikat

Schronisko zaprasza

^Zakład Poradnictwa Zawodowego^
SJ..J “UUU c>lUUil W IftU, Ul. rvUIHlWIS.il IS.1. (V S JU / J .'JU Ul V¥, i. / 1

OFERUJE:
SPÓŁDZIELNIA PRACY „SPÓJNIA” 63-000 Środa Wlkp.,

ul. Wiosny Ludów 10 
tel. 536-34kom pleksow ą

obsługę spraw bhp W Y D Z I E R Ż A W I  P O M I E S Z C Z E N I E

w zakładach pracy.
INFORMACJA w godz. 9:00-15:00

Zapraszamy! J

o pow. ok. 300m2 na terenie Zakładu 
nadające się na działalność produkcyjną lub handlową. 

Informacje tel. 536-34 w godz 7.00-15.00
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Kolegium orzeka...

Dlaczego nie płacą ZUS-owi?
Świadkow ie historii

J a k  c h o w a n o  M ic h a ła  D ą b r o w ic z a ?

Nagminne w skali ogólno­
krajowej stało się zjawisko 
niepłacenia składek „zusow­
skich”. Nie płacą zarówno „gi­
ganty” jak i małe firmy. Wyni­
kają z tego określone konse­
kwencje. Kłopoty mają pracow­
nicy nie płacących pracodaw­
ców. Kłopoty mają sami właści­
ciele firm. bo niepłacenie skła­
dek karane jest - przez Kole­
gium d/s Wykroczeń - grzywną 
lub (w razie jej nieściągalności) 
aresztem. Najniższa kara grzyw­
ny zamienialnej na areszt wyno­
si 110 zł. Taką orzeka się dla 
tych, którzy nie wypełnili swego 
prawnego obowiązku po raz 
pierwszy. Od początku bieżące­
go roku w średzkim Kolegium 
doliczono się (do 15 bm) 30-tu 
„debiutantów”. „Recydywi­
stów” - czyli tych, którzy płacą 
grzywny (albo i nie płacą) i 
nadal zalegają ZUS-owi, figu­
ruje w aktach Kolegium 
29-ciu, co razem daje liczbę 
59. Trudno oszacować, jaki to 
procent w stosunku do liczby 
zarejestrowanych podmiotów 
gospodarczych, bo nie wszyst­
kie zarejestrowane aktualnie 
prowadzą działalność gospo­
darczą, niektóre zaś nie są zo­
bowiązane płacić ZUS-owi, bo 
płacą już składki z innego ty­
tułu. Niemniej jest to zjawisko 
dość powszechne. Wypada 
więc się zastanowić z czego to 
wynika. Ci, którzy stają przed 
Kolegium, zazwyczaj tłuma­
czą się, że nie mają pieniędzy. 
A to dlatego, że kontrahenci 
zalegają im z płatnościami, a 
to - że firma „cienko przę­
dzie”, bo brak zleceń, brak 
klientów...

Niektórym można wierzyć, 
że tak jest w rzeczywistości, 
bo skoro idą do więzienia „od­
siedzieć” swoją grzywnę (a 
wiadomo, że pobyt za kratka­

mi to duże przeżycie) to nie 
podobna, żeby robili to dla 
sportu. Ale są też i tacy, którzy 
tłumaczą się równie infantyl­
nie jak pewien pan, który 
twierdził, że dał żonie pienią­
dze, żeby zaniosła na pocztę (i 
wysłała!), ale ona...cóż: -”Ona 
już jest taka „I e k k a”! Są też 
tacy, którzy ponad obowiązek 
płacenia ZUS-owi stawiają 
swoje - wygórowane często - 
potrzeby konsumpcyjne, np. 
kupują nowy, luksusowy sa­
mochód. Jednak ci, którzy 
uparcie nie płacą składek „zu­
sow skich,” m uszą sobie 
uświadomić, że nikt im tego 
nie podaruje - w końcu będą 
zmuszeni zapłacić. 1 że jest to 
w zasadzie w ich własnym (je­
śli dotyczy ich osobiście) inte­
resie - wszak ma to być ich 
przyszła emerytura... Jednak 
wszyscy wiemy co sądzić o 
obecnym systemie ubezpie­
czeń społecznych: składki są 
za wysokie, a emerytury - za 
niskie.To znaczy, że ani to 
ekonomiczne, ani sprawiedli­
we. Dlatego wielu przedsię­
biorców - na mocy cichej umo­
wy z pracownikami - płaci za 
swych ludzi najniższą składkę, 
wykazując ich płace jako o 
wiele niższe niż są w rzeczy­
wistości. W ten sposób między 
tym, co oficjalnie zapisane, a 
tym - co faktycznie dane do 
ręki, tworzy się tzw. szara stre­
fa. Strefa dużych, nieopodat- 
kowanych pieniędzy. Dopóki 
wszystko jest dobrze - obie 
strony: pracodawca i pracow­
nik - są zadowolone. Kiedy zaś 
wydarzy się nieszczęście, np. 
wypadek przy pracy, poszko­
dowanym jest tylko pracow­
nik A więc to on ryzykuje naj­
więcej godząc się na taki 
układ. Ale czy ma inne wyj­
ście? Ten temat długo jeszcze

będzie wzbudzał kontrower­
sje. Długo, bo trudno sądzić, 
że reformę ubezpieczeń spo­
łecznych da się przeprowadzić 
szybko i sprawnie. A tylko re­
forma systemu może ograni­
czyć szarą strefę, a pracowni­
kom dać poczucie bezpieczeń­
stwa socjalnego.

Po naszej publikacji dotyczą­
cej poznańskiego czerwca („Tra­
giczna manifestacja” GAZETA 
25) kilka osób zadzwoniło do na­
szej redakcji, nie zgadzając się z 
relacją p. Ewarysta Stępniaka do­
tyczącą pogrzebu Michała Dą­
browicza. Przypominamy, że ten 
średzianin zginął w poznaniu 28 
czerwca I956r. i został pochowa­
ny na średzkim cmentarzu. Tak 
sam pogrzeb wspomina doktor J. 
Połowicz:

„Z Michałem Dąbrowiczem 
chodziłem do jednej klasy do 
gimnazjum, znałem go dobrze. 
Nie jest prawdą, że został on po­
chowany w nocy. Pogrzeb odbył 
się w godzinach popołudnio­
wych. Wszystko odbyło się szyb­
ko. Rodzinę powiadomiono, że 
Michał nie żyje. Jego zwłoki 
przewieziono w trumnie pań­
stwowej z zaleceniem, aby po­
grzeb odbył się w ciągu paru go­
dzin. Byłem w domu Dąbrowi- 
czów, kiedy starszy brat Michała 
- Wojtek szybko golił się, było bo­
wiem niewiele czasu.

Pogrzeb odbył się z księdzem 
Trumnę niosłem ja. Karol Kunz. 
który mieszkał wtedy na Starym 
Rynku - polonista, Andrzej Kar­
wowski z Dąbrowskiego - lekarz. 
Nie pamiętam niestety czwartej 
osoby. Dlaczego tylko czterech? 
Otóż nie było więcej chętnych. 
Jeden z kolegów - syn szefa tutej­
szej przedwojennej policji, bał 
się i nie chciał.

Pamiętam, myślałem, że od­
padnie nu ramię Byłem najwyż­
szy i spory ciężar skupiał się na 
mnie. Ludzi przyszło niewielu, 
chyba też po prostu nie wiedzieli, 
wszystko odbyło się tak szybko 
Nikt nigdy nie m iał do mnie 
uwag, że brałem udział w po­
grzebie

Tyle o pogrzebie doktor J. 
Połowicz. Podobnie relacjono­
wały to wydarzenie dwie nasze 
Czytelniczki.

Pan Ewaryst Stępniak musiał 
pomylić się niestety w tej spra­
wie.

Do wydarzeń czerwcowych 
powrócimy jednak jeszcze w naj­
bliższym numerze. Swoją bardzo 
ciekawą relację przedstawi dok­
tor J. Połowicz, kończący wów­
czas Akademię Medyczną w Po­
znaniu. 28 czerwca zdawał on 
ostatni egzamin, a zaraz po nim 
udzielał pomocy jako sanitariusz 
poszkodowanym. Widział także 
zwłoki Romka Strzałkowskiego 
Czytajcie Gazetę za tydzień

Zb. Król

Elżbieta Czajka

Nad jeziorem

Trochę warczenia
O jeziorze, a raczej 

jego czystości piszemy co 
jakiś czas, choć raczej nie 
ma o czym - jeśli chodzi o 
czystość - pisać. Jak infor­
mowaliśmy ruszyła do 
pracy eko-mątwa (zdj 1), 
która od kilkunastu już 
dni pracowicie i zawzięcie 
warczy, syczy i wydaje 
inne odgłosy, co dać ma 
nadzieję średzianom na 
czystą - w pewnej per­
spektywie - wodę.

Przy okazji po drugiej 
stronie pomostów rozpo­
częły się prace przy usu­
waniu ruin pomostów. Na 
razie zabroniono wstępu 
na te szczątki (zdj. 2). Do­
bre i to.

krzem

(AGfiC MAM IS)
Sprzedaż na raty bez żyrantów
■ części zamienne do ciągników

rolniczych URSUS - ZETOR
*ŁOŻYSKA
* OPONY
* USZCZELKI - PIERŚCIENIE

Uprzejm ie inform ujem y naszych klientów , 
że z dn. 15.07.96r. m ag. części zam iennych został 

przeniesiony na ul. B rodow ską (Centrala O grodnicza) 
• ZAPRASZAMY •
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Wymagania:
• Wykształcenie min. średnie
• Dyspozycyjność
• Prawo jazdy
• Obowiązkowość
• Solidność
• Znajomość obsługi komputera

In fo rm acja : te l. (0667) 534-12
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N ow a siedziba O PS-u, ZO Z-u, T e leko m u n ikac ji

Od niewypału po sukces
W piątek 5 lipca nastąpi! 

odbiór techniczny budynku 
przy ul. Sportowej, w którym 
pierwotnie miał się znaleźć

nowy Zespól Opieki Zdrowot­
nej. Z całą pewnościąjest to jed­
na z ciekawszych architektur w 
naszym mieście, już na pierw­
szy rzut oka przyciąga estetyka i 
solidność wykonania.

Mało kto pamięta jednak 
skomplikowaną historię tej in­
westycji, jej początek i lata stra­
szenia budynku - widma. Przy­
pomnijmy jednak kilka faktów.

Budowę rozpoczęto w poło­
wie lat 80. Całość finansował 
wojewoda, nikt nie przypu­
szczał, że pieniędzy wystarczy 
zaledwie na piwnice. Przez spo­
ry czas brakowało propozycji, 
co począć dalej z obiektem, tym 
bardziej, że „wypracowano” 5 
mld st. zł długu. Nie znajdował 
się również chętny, gotowy do 
wykupienia molocha. Później 
przez dłuższy czas, władze sa­
morządowe prowadziły rozmo­
wy z wojewodą na temat nieod­
płatnego przejęcia budynku, a w 
zasadzie tego, co zostało do tej 
pory wykonane. Skończyły się 
one pełnym powodzeniem i w 
ten sposób obiekt znalazł się w 
gestii burmistrza Środy, co waż­
niejsze zupełnie oddlużony. Na­
stąpiło to w styczniu 1994 roku.

Co dalej? Jednym z pomy­
słów było m.in. to, aby znalazła 
się lam w przyszłości siedziba

Miejskiego Przedsiębiorstwa 
Ciepłownictwa Wodociągów i 
Kanalizacji. Potem padła propo­
zycja stworzenia w tym miejscu

placówki Opieki Pomocy Spo­
łecznej - wreszcie z prawdziwe­
go zdarzenia. Taostatnia znala­
zła pełną akceptację, tym bar­

dziej, że potrzebne fundusze 
miały przyjść z budżetu woje­
wódzkiego. W krótkim jednak 
czasie okazało się także, że Te­
lekomunikacja szuka nowych 
pomieszczeń. Gdyby takowe się 
nie znalazły telefonizacja mia­

sta byłaby znacznie utrudniona. 
Gmina sprzedała więc część 
obiektu Telekomunikacji S A. 
Inną część budynku przezna­
czono na Zespół Opieki Zdro­
wotnej (to też finansował woje­
woda), a resztę miały zająć mie­
szkania.

Jeszcze w 1994 roku roz­
strzygnięto przetarg na posta­
wienie budynku w stanie suro­
wym, a 1995 na roboty wykoń­
czeniowe. Oba wygrało Przed­
siębiorstwo Budowlane „Firm- 
bud” . Termin zakończenia 
wszystkich prac został wyzna­
czony na 30 czerwca. Jak się 
okazało, biorąc pod uwagę 
wszelkie okoliczności, o 
których za chwilę, nie był to ter­
min łatwy do realizacji. Przede 
wszystkim prace utrudniała dłu­
ga i stosunkowo ostra zima. Do­
datkowo na nieco ponad mie­
siąc przed końcem inwestycji 
podniesiono standard wykoń­

czenia. Mimo 
dodatkow ych 
prac „Firmbud” 
wywiązał się z 
umowy przetar­
gowej. Dyrektor 
Włodarz nie 
krył swego za- 
d o w o I e n i a : 
„Cały obiekt 
w y b u d o w ali­
śmy własnymi 
silami, wszystko 
robili nasi fa­
chowcy. Na 
pewno jest to 
budynek, które­
go nikt się nie 
powstydzi” . I 
rzeczyw iście. 
Bardzo po­
chlebnie o wy­
konanych pra­
cach wyrażali 
się też dyrektor 

ZOZ-u J. Połowicz i dyrektor 
OPS-u B. Staszak, a także bur­
mistrz M. Jacków. Na pewno 
do niemalże bezusterkowego za­
kończenia inwestycji przyczyniły 
się spotkania przyszłych użyt­
kowników z wykonawcami

W części przenaczonej dla 
ZOZ znajdą się gabinety Pora­
dni Zdrowia Psychicznego, re­

rtowej zmieniła się z wielkiego 
niewypału w niemalże prioryte­
tową Terminowość, wysoki

habilitacji, fizykoterapii, a także 
biuro rejestru usług medycz­
nych, jak mówi dyr J. Połowicz. 
zalążek ubezpieczalni społecz­
nej. To właśnie w przyszłym 
biurze zamontowano, ze wzglę­
du na komputery, wykładzinę 
antyelektrostatyczną, specjalne 
zamki i okna z zabezpieczenia­
mi. Już na przełomie sierpnia i 
września gabinety będą zago­
spodarowywane.

W sierpniu do nowej siedzi­
by wprowadząsię też pracowni­
cy Ośrodka Pomocy Społecz­
nej. Zajmą oni szesnaście po­
mieszczeń. Znajdzie się wre­
szcie miejsce na salkę warszta­
tową do pracy terapeutycznej 
oraz sala konferencyjna Na 
parterze jest już przygotowany 
punkt informacyjny. Trzeba je ­
szcze wykonać okablowanie 
komputerowe oraz wyposażyć 
pomieszczenia w sprzęt biuro­
wy.

Wreszcie przygotowano 
dwadzieścia mieszkań, które 
miasto sprzeda w drodze prze­
targu. Są one wyposażone w 
liczniki na ciepłą i zimną wodę, 
gaz, prąd, ogrzewanie, mają 
plastikowe drzwi i okna.

Do wykończenia pozostała 
już tylko część Telekomunika­
cji. Niebawem rozpoczną się 
tam prace.

Inwestycja przy ulicy Spo­

standard wykończenia to kurio­
zum w' dobie spóźnień i niefa- 
chowości Wypada nam życzyć, 
aby każde prace miały taki 
szczęśliwy koniec.

(K)
foto J. Krzemiński

Piotr Kapturski 
i Małgorzata Kaźmierczak 

Bronisław Kaźmierczak
i Danuta Kapturska

Magdalena Florczak 
Monika Antoniewicz 
Marcin Tomaszewski 
Angelika Dziurka 
Adrian Sakwa 
Ewa Dziadek 
Agata Brdys 
Katarzyna Łuczak 
Małgorzata Radoszewska 
Patryk Fludra 
Marcin Sterczyński

Czesława Jóźwiak 73 lata 
Bronisław Gulczyński 62 lata 
Helena Rajch 68 lat

MAŁŻEŃSTWA

URODZENIA

ODESZLI

SKUP
S U R O W C Ó W  W T Ó R N Y C H
M A K U L A T U R A  G A Z E T O W A

ODBIÓR W ŁASNYM  TRANSPORTEM
Z A N IE M Y Ś L , U L . J O D Ł O W A  11 

T E L . ( 0 6 6 7 )  5 7 - 4 0 9

ZAKŁAD BETONIARSKI
Nekla, ul. Ogrodowa 22, tel. (066) 386-392

Oferuje: • pustaki Alfa
• pustaki 0,5 Alfa 

• bloczki M-6
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• M ożliwość transportu * °  rZ! Zt̂ | inkę

L - l  . I

Q f i Z E T f i
t e f t i M t K i

STRONA 9



Ostrożnie ze słońcem

Czy warto 
„na murzyn”?

M imo iż słońca, jak  na 
razie, tego lata jest 
niewiele, dzisiaj kil­

ka słów o opalaniu. Wylegi­
wanie na piaszczystych mor­
skich plażach zdaje się być 
ciągle w modzie, popularne są 
także rywalizacje, któż będzie 
bardziej brązowy po urlopie. 
Zwykle podziwiamy naszych 
znajomych, sąsiadów, którym 
udało się zrobić „na murzyna". 
I, choć mówi się o tym coraz 
głośniej, w powszechnej opinii 
specjalistów zbyt intensywne 
opalanie szkodzi, my uwiel­
biamy smażyć się w słońcu.

W głębokich warstwach na­
skórka występuje melanina - 
brązowy barwnik chroniący 
nas przed szkodliwymi pro­
m ieniam i słonecznym i Im 
jednak więcej słońca, tym jego

oddziaływanie może okazać 
się mniej skuteczne. Niestety z 
wiekiem zdolność wytwarza­
nia melaniny także spada.

Najogólniej rzecz biorąc 
w ystaw ian ie  się na słońce 
p rzy sp iesza  s ta rzen ie  się 
skóry, która staje się chropo­
wata i szorstka. Ale to nie 
w szystko. Z byt intensyw ne 
opalanie może prowadzić do 
rozwoju na skórze nowotwo­
rów  z ło ś liw y ch , k tó re  co 
prawda łatwiej się leczy, ale 
zawsze to problem.

Jeżeli jednak i tak będziesz 
się opalał, rób to stopniowo, 
dawkuj słońce swojej skórze 
bardzo delikatnie. Groźniej­
sze, no i bolesne są oparzenia 
słoneczne. Nie zapom nijm y 
zatem o stopniowym używa­
niu odpow iednich środków

ochronnych. Mowa tutaj o kre­
mach z filtrem, który winien 
mieć tym wyższy wskaźnik 
ochronny, im skórę mamy ja ­
śniejszą i jesteśmy mniej opa­
leni. Pamiętajmy, że naturalnie 
jaśniejsza skóra, gorzej wy­
trzym uje  d z ia łan ie  słońca. 
Wrażliwsi będą zatem ludzie 
rudzi i piegowaci, o jasnej kar­
nacji. Kiedy twoja skóra jest 
czerwona, to znaczy, że uległeś 
poparzeniu.

I jeszcze jedno. Modne są 
ostatnio wyjazdy z małymi 
dziećmi nad morze, nawet z 
niemowlakami. Uwaga jednak: 
niemowlaka pod żadnym pozo­
rem nie wolno narażać na pełne 
słońce.

A zatem - lata bez popa­
rzeń!

opr.(n)

Turystyka rowerowa

Na siodełku

ne zainteresowanie będących 
akurat w mieście średzian 
Mowa o 27 osobowej grupie 
młodzieży spędzającej wakacje 
na rowerach Większość z nich 
stanowią uczniowie i uczennice 
pierwszych klas szkół średnich 
lub ostatniej klasy szkoły pod­
stawowej skupiający się dooko­
ła stołecznego środowiska Klu-

szawie. wystartowali na swoją 
wyprawę z Włocławka, dokąd 
dojechali pociągiem. Dziennic 
pokonują w zależności od po­
gody, ochoty oraz lego, czy jest 
dużo do zwiedzania od ok. 20 
do 60 km Jeśli zważyć na to, że 
blisko połowę grupy stanowią 
dziewczęta wiozące swój bagaż 
bez ulgowej taryfy, należy to

uznać za przyzwoite osiągnię­
cie. Ze względu na bezpieczeń­
stwo jeżdżą w dwóch zespołach 
zachowując między nimi nie­
zbędny dystans, a także starają 
się wybierać malownicze choć 
boczne, mniej uczęszczane dro­
gi. W ciągu dotychczasowych 
ośm iu dni bezw ypadkow ej 
podróży warszawiacy zw ie­
dzili m in. Kruszwicę z jej ko­
ściołem i zabytkową związa­
ną z legendą o Popielu, wieżą, 
kościoły (w tym słynny ro­
mański) w Strzelnie, Trzeme­
szno, gród warowny sprzed 
2500 lat w Biskupinie (obe­
cnie muzeum archeologicz­
ne), O strów  Lednicki oraz 
oczywiście Gniezno Jak więc 
widać trasa ich wędrówki po­
krywa się dość dokładnie ze 
znanym  szlakiem  Polskich 
Piastów. W ciągu mąjąccj po­
trwać do 20 lipca wyprawy 
mają zamiar zobaczyć jeszcze 
m in. Poznań. Na metę wyzna­
czyli sobie natomiast Zieloną 
Górę.

Odpoczynek w  górach

Obóz pełen wrażeń
Z akopane - miejscowość pod 

polskimi Tatrami jest głów­
nym ołtarzem  tatrzańskiej 
świątyni - jest również sporą 
atrakcją dla turystów. To wła­
śnie tu, od 2 do 12 lipca przeby­
wało na obozie wypoczynko­
wym 41 dziewcząt z Dziecięce­
go Zespołu Estradowego dzia­
łającego przy OK w Środzie 
wraz z opiekunami. W ciągu 
tych dziesięcu dni na zakwate- 
rownie i wyżywienie wydano 
10 tys 400 zł. W tym miejscu 
należy podkreślić wkład wielu 
zakładów pracy i osób prywat­
nych w organizację obozu. I tak 
np. wśród ofiarodawców wy­
mienić należy p p : Zysów, 
Adaszaków z Chłapowa i Pa- 
churów ze Śniecisk, pana Z. Ja­
nuszkiew icza, Spółdzielnie 
„Jana”, WAI-ł i Hortcx. Ponad­
to rodzice za pobyt dziecka na 
obozie zapłacili 260 zł. Organi­
zatorzy zapewnili zespołowi 
wiele wycieczek tu rystycz­
nych, które nie tylko pozwalały 
na kontakt z górską przyrodą 
ale umożliwiały też ruch i wysi­
łek fizyczny na świeżym po­
wietrzu. Kolejką linową dzieci

Bezsprzecznymi zaletami 
tego sposobu spędzania wolne­
go czasu i podróżowania są ich 
niski koszt oraz znaczny sto­
pień uniezależnienia od więk­
szości warunków zew nętrz­
nych. Posiadając namioty i 
dwie butle gazowe grupa mogła 
bez problemu znaleźć tanie lub 
bezpłatne miejsce do spania 
oraz ugotować sobie chociażby 
herbatę. Tak więc mimo iż sto­
łowali się przede wszystkim w 
napotkanych po drodze restau­
racjach lub barach ogólne ko­
szty tej 2,5-tygodniowej wy­
cieczki będą i lak niższe od za­
planowanych przez nich 410 zł.

W naszym mieście ta jeżdżąca 
ze sobą od blisko pięciu lat ekipa 
korzystając z uprzejmości ks pro­
boszcza Marciniaka nocowała, 
chroniąc się przed deszczem, w sal­
kach katechetycznych w parafii 
Św Józefa Przed południem 12 
lipca wyruszyli na kolejny, wiodą­
cy tym razem do Puszczykowa, 
etap swojej wędrówki

Błażej Kemnitz

wjechały co prawda na Guba­
łówkę, gdzie z tarasu widoko­
wego podziwiały panoramę 
Tatr, ale schodziły już szlakiem 
turystycznym. Były w Dolinie 
Białego i Dolinie Strążyskiej. 
Sporą atrakcją dla dziewcząt 
był niewątpliwie przejazd do­
rożkami po jednej z najpięk­
niejszych dolin tatrzańskich - 
Dolinie Kościeliskiej. Dziew­
częta z zespołu estradowego 
były ponadto zachwycone 
pięknem wąwozu Kraków, a 
zaskoczone cenami w schroni­
sku na Ornaku. W pamięci 
uczestniczek obozu na pewno 
pozostanie emocjonująca wy­
cieczka na góralskich tratwach 
przez malowniczy kanion, 
którym górska rzeka Dunajec 
przedziera się przez Pieniny 
Niewątpliwie charakter poglą­
dowej lekcji historii miała wy­
prawa na zabytkowy cmentarz 
zwany Peksowym Brzyskiem, 
gdzie poza propagatorem Tatr - 
dr P Chałubińskim pochowani 
są pisarze (S. Witkiewicz, Wl. 
Orkan, K. Przerwa-Tetmajer) 
narciarze polscy (S Marusarz), 
plastycy (A. Kenar).

Duże wrażenie na dziewczę­
tach wywarła jedna z najpięk­
niejszych kaplic w Polsce - 
przykład zastosowania stylu za­
kopiańskiego do drewnianych 
budowli sakralnych - kaplica w 
Jaszczurówce. Dziewczęta miały 
również możliwość zwiedzenia 
muzeum J. Kasprowicza na Ha- 
rendzie i Kaplicy Gąsieniców - 
najstarszego zachowanego do 
dziś obiektu sakralnego Zakopa­
nego.

Podczas pobytu na obozie 
dziewczęta robiły zakupy m in 
na Krupówkach, raz mogły na­
wet zakupić łakocie w sklepach 
na Słowacji, bo i tam były pod­
czas jednodniowej eskapady. 
Na uwagę zasługuje również 
fakt, że uczestniczki obozu 
miały możliwość zapoznania 
się z obrzędowością, muzyką i 
tańcem góralskim Same zre­
sztą koncertowały w Zakopa­
nem i, należy to przyznać, 
wzbudzały za każdym razem 
spore zainteresowanie.

Dobra organizacja, sporo 
atrakcji, w miarę sprzyjająca 
pogoda sprawiły, że dzieci wra­
cały z obozu zadowolone i peł­
ne wrażeń

BiGi
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W arte zobaczenia ...

Pałac w Śmiełowie
Patac w Śmiełowie to niewąt­

pliwie perełka architektury wiel­
kopolskiej. Pięknie położony, ze

Dojazd do Śmiełowa: ze Śro­
dy trasą katowicką na Jarocin, w 
Klęce skręcamy w lewo i przez

KONKURS WAKACYJNY
Regulamin

Konkursu W akacyjnego  
Gazety Średzkiej.

1. W każdym numerze Gazety na Wa­
kacje publikujemy dwa zadania.

2. Rozwiązania obu należy dostar­
czyć do naszej redakcji w ciągu 
tygodnia (do piątku).

3. W losowaniu cotygodniowej na­
grody biorą udział rozwiązania 
nadesłane na specjalnych kupo­
nach Konkursu Wakacyjnego.

\

KONKURS WfiKfiCYJNY nr 3

1 Ile razy w diagramie 
występuje litera S?

2 Co przedstawia zdjęcie?

C zy w ie s z, ż e . . ,
©  Król holenderski Wiliam III (1650-1702) był jednocze­

śnie Williamem I w Irlandii, Williamem II w Szkocji.
Williamem III w Anglii i Williamem IV w Normandii.

©  W niektórych rejonach Sahary temperatury wahają się 
od 45 stopni powyżej zera w dzień do 5 stopni poniżej 
zero w nocy.

©  Pierwsi bokserzy walczyli ze sobą w pozycji siedzącej.
©  Ryby zachowują przez cale życie tę samą ilość łusek.
® W najnowszym wydaniu słownika medycznego Tabera 

wymieniono 2 1 1 ludzkich fobii, a między innymi takie 
jak - stasifobia (strach przed staniem), basifobia (strach 
przed chodzeniem) oraz stasibasifobia (strach przed sta­
niem i chodzeniem).

©  Leniwiec może obrócić leb o prawie 360 stopnii bez 
poruszenia reszty ciała.

(  średnie wykształcenie i zawód pracownika administracyjno - biurowego w 7 miesięcy!!!
Działalność Oświatowa

LOGOS
organizuje KURS PRZYGOTOWAWCZY DO EGZAMINÓW 

EKSTERNISTYCZNYCH umożliwiających uzyskanie ŚREDNIEGO
WYKSZTAŁCENIA I ZAWODU nracownik administracyjno - biurowy

* Ujęcia i egzaminy w Środzie Wlkp.
kurs dla osób z wykształceniem podstawowym, 

zasadniczym zawodowym i średnim (ogólnym) 
INFORMACJE I ZAPISY

k telefonicznie pod numerem 545-69

j«st?

BETONIARNIA
BIAŁE PIĄTKOWO 15a 

k/MIŁOSŁAWIA

OFERUJE
- pustaki Alfa M-12
- pustaki Alfa M-6
- bloczki M-6
- kostka brukowa gr. 6cm
- krawężnik chodnikowy 
(Wystawiam rachunki VAT)

Ceny konkurencyjne!

W ypożyczam  przyczepy 
sam ochodowe

LAWETY
Środa Wlkp., ul. Sucharskiego 

15. teł. 524-15

SPRZEDAM
działki budowlano-rzemieślnicze 

o pow. 1500m! i 1400m; 
w SULĘCINKU
WIADOMOŚĆ 

SU L Ę C IN E K , ul. S zk o ln a  3 5

Na niebie
1) obłok
2) np. odrzutowiec
3) pojazd kosmiczny
4) mruga na niebie
5) naturalny satelita Ziemi
6) z gondolą i gorącym powietrzem

wspaniałym parkiem znany stal 
się głównie dzięki wizycie, z jaką 
gościł tutaj Adam Mickiewicz. 
Stąd właśnie poeta próbował 
przedostać się przez graniczną 
Wartę do zaboru rosyjskiego, by 
wziąć udział w powstaniu listopa­
dowym W Śmiełowie rodził się 
„Pan Tadeusz” - tu więc znajduje 
się obecnie Muzeum Adama Mic­
kiewicza, oraz jego pomnik w 
parku - drugi po zniszczonym w 
1940 przez hitlerowców.

W Śmiełowie przebywali 
również Ignacy Paderewski. 
Henryk Sienkiewicz, czy Cyryl 
Ratajski

Będąc w Śmiełowie warto 
wejść na punkt widowkowy 
znajdujący się w odległości 1,5 
km w kierunku na Żerków.

Żerków kierując się drogowska­
zami lub przez Miłosław i prom 
w Pogorzelicy.

Muzeum czynne codziennie 
oprócz poniedziałku.

(N)
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K ó ł k a  R o l n i c z e
w BRODOWIE, MARIANOWIE BRODOWSKIM, 

CHWAŁKOWIE I KIJEWIE

ogłaszają  przetarg  n ieograniczony
na sprzedaż nieruchomości zabudowanej 

położonej w Brodowie, 
zapisanej w KW nr 21881 o pow. 052,00 ha

Cena wywoławcza: 35.000,-zł
Przetarg odbędzie się w budynku strażnicy OSP w 
Brodowie
w dniu 20 lipca 1996 roku o godz. 11:00.
Wymieniony przedmiot przetargu można oglądać w 
dniach 18-19 lipca 1996r.

Uprawnionymi do udzielania wszelkich informacji 
o przedmiocie przetargu są:
1. Alfred DOGA, teł. 516-78
2. Jan BĄCZKOWSKI, teł. 522-25

c

3. Ryszard SZCZĘSNY, teł. 524-39

Zastrzegamy sobie prawo wycofania się z przetargu 
bez podania przyczyny.

UWAGA!
^ P o l o  do odbioru we wrześniu

Sprzedaż samochodów:

Polo • G olf • Vento  
Passat • Sharan • Audi 

Caddy • Transporter
R a t y  le a s in g  g o tó w ka  

C z ę ś c i  z a m ie n n e  S e r w is  - n a p ra w y

M R O C Z K O W S K I
AUTORYZOWANY DEALER 

62-020 Zaniemyśl 
ul. Poznańska 5 tel. 0-667 570-97

V_________________________________________________________ z

K o n t o  o s o b i s t e  W B K  S A

• Co to jest Konto Osobiste WBK SA
i jakie daje korzyści ?

Konto Osobiste WBK SA, zwane 
także Rachunkiem Oszczędnościowo 
- Rozliczeniowym ( ROR ) to jedna z 
najpopularniejszych usług oferowa­
nych przez Wielkopolski Bank Kre­
dytowy SA. Jest to usługa przezna­
czona dla osób fizycznych posiadają­
cych stałe źródło przychodu, takie jak 
pensja, emerytura lub renta. Comie­
sięczne przychody właściciela Konta 
Osobistego zamiast bezpośrednio do 
jego rąk trafiają na oprocentowany ( 
aktualne oprocentowanie w skali 
roku wynosi 15,0%, kapitalizacja 
odsetek co kwartał ) rachunek ban­
kowy , z którego w dowolnym mo­
mencie mogą być wypłacone. Konto 
Osobiste umożliwia obrót gotówko­
wy i bezgotówkowy - przy użyciu 
czeków, kart magnetycznych, polece­
nia przelewu oraz zleceń stałych.

jeżeli właściciel konta otrzyma 
zgodę banku może zaciągnąć w nim 
atrakcyjnie oprocentowany kredyt ( 
tak zwany debet w Koncie Osobi­
stym, aktualnie oprocentowany w 
skali rocznej na 26,0% ), który nie 
wymaga dodatkowego zabezpiecze­
nia. ROR ułatwia też oszczędzanie - 
można w nim ustanowić oprocento­
waną lokatę terminową na okres od 3 
do 24 miesięcy. Właściciel Konta 
Osobistego nie musi też pamiętać o 
terminach stałych opłat, takich jak 
czynsz, czy spłata raty kredytu, po­
nieważ Bank otrzymawszy odpowie­
dnie zlecenie sam realizuje te płatno­
ści wykorzystując pieniądze zgroma­
dzone na koncie.

• Kto może stać się właścicielem
R O R  - u i w jak i sposób ?

.Właścicielem ROR - u może zo­
stać każda dorosła osoba, której mie­
sięczne przychody wynoszą przynaj­
mniej 100,00 zl. W szczególnych 
przypadkach dochody mogą być niż­
sze niż wymieniona kwota - aby zo­
stać właścicielem Konta Osobistego 
wymagana jest wówczas zgoda Ban­
ku. Właścicielem może zostać jedna 
lub kilka osób, także małżeństwo. 
Procedura zakładania Konta Osobi­
stego jest bardzo prosta. Wystarczy 
zgłosić się w wybranym oddziale 
WBK SA z dowodem osobistym i do­
pełnić wymaganych formalności, 
czyli złożyć wzory podpisów, podpi­

sać umowę oraz odebrać pakiet cze­
ków. Należy także powiadomić pra­
codawcę lub instytucję wypłacającą 
przychody o numerze rachunku ban­
kowego aby pieniądze mogły wpły­
wać bezpośrednio na konto bankowe.

•W  jaki sposób korzystać z Konta 
Osobistego W BK SA ?

Środki zgromadzone na rachunku 
Konta Osobistego mogą zostać wy­
płacone w dowolnym, wybranym 
przez ich właściciela momencie. W 
zależności od potrzeby można wypła­
cić gotówkę czekiem lub też posłużyć 
się „ pieniądzem plastykowym ,„ czy­
li kartą bankomatową lub kartą płatni­
czą VISA. Czeki WBK SA realizowa­
ne są we wszystkich oddziałach na­
szego Banku, ale również w oddzia­
łach ponad trzydziestu innych ban­
ków, które zawarły z WBK SA poro­
zumienie o współpracy. Czeki reali­
zowane są także przez wszystkie urzę­
dy pocztowe w kraju ( bez dodatko­
wych opłat).

•  Co to jest „ plastykowy pieniądz,,?

Pod tą intrygującą ale uzasadnio­
ną nazwą kryją się karty magnetycz­
ne, które ułatwiają dysponowanie 
zgromadzonymi pieniędzmi. WBK 
SA oferuje posiadaczom Konta Oso­
bistego dwa rodzaje kart: karty płatni­
cze VISA oraz karty bankomatowe. 
Karty bankomatowe umożliwiają wy­
płatę gotówki z konta przez całą dobę 
w bankomatach WBK SA Sieć ban­
komatów stale się rozrasta, wkrótce w 
takie urządzenie zostanie wyposażo­
ny także Oddział w Środzie Wikp. 
Karty płatnicze VISA umożliwiają 
bezgotówkowe regulowanie płatności 
na całym świecie w miejscach ozna­
czonych symbolem VISA Intematinal 
lub wypłatę gotówki w każdym z ban­
ków ( bankomatów ) należących do 
międzynarodowego systemu VISA. 
Obecnie karty magnetyczne stanowią 
najbezpieczniejszą formę dyspono­
wania swymi pieniędzmi.

Szczegółowe informacje 
na powyższe kwestie 
otrzymają Państwo 

w Oddziale w Środzie Wlkp, 
ul Czerwonego Krzyża 6, 

tel (0  667) 540 81, fax 522 69.

SERDECZNIE ZAPRASZAMY,

n r m r

WIELKOPOLSKI BANK KREDYTOWY SA
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KOMUNIKAT
W O J E W O D Y  P O Z N A Ń S K I E G O

Zawiadamiam, że dnia 5 lipca 1996r. na wniosek 
Prezesa Agencji Budowy i Eksploatacji Autostrad wydana 
została decyzja nr 1/96 o ustaleniu lokalizacji autostrady 
płatnej A2 na terenie województwa poznańskiego, 
przebiegającej przez gminy Nowy Tomyśl, Kuślin, Duszniki, 
Buk, Dopiewo, Komorniki, m. Luboń, m. Poznań, Kórnik, 
Kleszczewo, Środa Wlkp., Dopiewo, Nekla, Kołaczkowo.

Inwestycja dotyczy stałego zajęcia terenów na cele 
realizacji tej inwestycji.
W treści decyzji zawarte są:
1. wymagania dotyczące powiązania z innymi drogami

publicznymi,
2. linie rozgraniczające teren,
3. warunki techniczne realizacji,
4. warunki wynikające z potrzeby ochrony środowiska i

ochrony dóbr kultury,
5. wymagania dotyczące ochrony interesów osób trzecich.

Osoby zainteresowane mogązapoznać się z decyzjąw ciągu 
14 dni od ukazania się niniejszego komunikatu. Decyzja jest 
wywieszona na tablicy ogłoszeń w hollu Urzędu 
Wojewódzkiego w Poznaniu przy ul. Niepodległości 16/18, a 
także na tablicach ogłoszeń w poszczególnych urzędach 
miast i gmin, przez których tereny przebiega autostrada.

r  \
BEZPOŚREDNI 
IMPORTER 
WYPOSAŻENIA 
SANITARNEGO 
ŁAZIENEK

• JACCUSI
• WANNY Z HYDROMASAŻEM  

• NATRYSKI

P.H. „C E N O S ” Sp. z  o.o.
ul. Gen. Sikorskiego 22, 62-300 Września

W aktualnej ofercie posiadamy 8 wersji jaccusi 
(super wanny z masażami),

12 wersji wanien akrylowych 
oraz 3 wersje natrysków z masażami

Zapraszamy do odwiedzenia naszego stoiska w firmie Vox - 
Witar we Wrześni przy ulicy Przemysłowej 1 od poniedziałku 
do piątku w godz. 8:00-15:30, w soboty w godz. 8:00-12:00

W yczerp u jących  in form acji udzie lam y pod  
n u m eram i te le fon u  (066) 3 66  076 oraz (066) 362 668  

w  godz. 7 :00  do 15:00

G W A R A N T U J E M Y  N A J W Y Ż S Z Ą  

J A K O Ś Ć  T O W A R Ó W
__________________ 1 _ __________________ J

BIURO PODRÓŻY 
„SŁONECZNA GROMADA"

. ul. Kościuszki 22 
k  63-100 Śrem 

tel./fax 306-18
ul. Fredry 7 pok. 42 
61-701 Poznań 
tel./fax 536-702

♦  WCZASY KRAJOWE I ZAGRANICZNE PRZEZ CAŁY ROK 
♦  WYCIECZKI SZKOLNE, KOLONIE I OBOZY

♦  PRZEWOZY DO KRAJÓW EUROPY ZACHODNIEJ 
♦  UBEZPIECZENIA TURYSTYCZNE

KRAJOWE I ZAGRANICZNE

WYNAJEM WŁASNYCH 
LUKSUSOWYCH AUTOKARÓW

OKAZJA!!!
SUPER ATRAKCYJNE WYJAZDY

D O  G R E C J I !
DOBRY STANDARD! KONKURENCYJNE CENY W OKRESIE V-X/96

- są jeszcze wolne miejsca!

OFERTA SPECJALNA!!!
PARYŻ - LOURDES; 8.09 - 15.09.96

cena 880,00 + 240 Fr 

PRZEKONAJ SIĘ SAM
ŚREM - (0667) 306-18, POZNAŃ - (061) 536-702

BIURO PODRÓŻY
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Powszechny Zakład Ubezpieczeń na Życie S A  
Inspektorat w> Poznaniu

P rze d s ta w ic ie ls tw o  w  Ś ro d z ie  
O s. J a g ie llo ń s k ie , te l. 552-11

przypomina, 
że maksymalna suma 

ubezpieczenia indywidualnie 
kontynuowanego na życie wynosi aktualnie

w typie „D” 2.500 zł
(25.000.000 starych złotych)

w typie „P” 3.500 zł
(35.000.000 starych złotych)

Podwyższenia sumy ubezpieczenia można dokonać 
w siedzibie Przedstawicielstwa oraz agencjach.

Przedstawicielstwa na terenie Urzędów Gmin. 
Zwracamy się z prośbą do członków rodzin, aby 
pamiętali o swoich bliskich w jesieni życia i czuwali 
nad u re a ln ie n ie m  sum  i w a ż n o ś c ią  ich 
ubezpieczenia.
Przypominamy, że wyższa suma ubezpieczenia 

gwarantuje wyższe świadczenia.
ZA PR A SZA M Y!

ZAWIADOMIENIE
Miejskie Przedsiębiorstwo Energetyki Cieplnej, 

Wodociągów i Kanalizacji Spółka z o.o. w Środzie 
W lkp. wzywa osoby fizyczne  i prawne oraz 
je d n o s tk i o rg a n iz a c y jn e  nie p o s ia d a ją ce  
osobowości prawnej, które nielegalnie pobierają 
wodę (bezumowny pobór wody lub pobór przed 
wodomierzem) do zgłoszenia powyższego faktu do 
s ied z ib y  S pó łk i ce lem  u re g u lo w a n ia  s tanu 
prawnego. Niezgłoszenie w term inie do końca 
sierpnia br. spowoduje - w przypadku wykrycia 
nielegalnego poboru wody - skierowanie sprawy do 
kolegium d/s wykroczeń celem ukarania.

Jednocześnie informujemy, że od września br. 
Przedsiębiorstwo nasili kontrole w celu wykrycia 
ewentualnego nielegalnego poboru wody.

Równocześnie przypomina się odbiorcom wody 
o obowiązku umożliwienia kontroli wodomierza i 
wewnętrznej instalacji wodociągowej uprawnionym 
p racow n ikom  S p ó łk i, zg o d n ie  z um ow ą o 
dostarczeniu wody.

Za Z a rz ą d

B ogdan  S tu d z iń s k i A n d rz e j K o rn e c k i

V-ce P re ze s  P re ze s

Zespół Kółek Rolniczych w Brzeziu
ogłasza

p rze ta rg  o fe r to w y  n ie o g ra n ic z o n y

na sprzedaż nieruchomości 
położonej we wsi Brzezie 17.

W skład nieruchomości wchodzą: 
działka o powierzchni 10875 m2 
magazyny o pow. 396 m2 
warsztat naprawczy o pow. 115 m2 
biuro-mieszkanie o pow. 186 m2 
stacja paliw

Nieruchomość posiada pełne uzbrojenie techniczne.
Spółka zastrzega sobie notarialne wydzielenie jednego z 
pomieszczeń.
Cena wywoławcza wynosi 50.000,00 zł
Wadium 10% należy wpłacić w chwili wygrania przetargu.
Zamknięte oferty należy składać osobiście na adres:
ul. Wojska Polskiego 12, Środa Wlkp. do dnia 01.08.1996r.
Otwarcie ofert nastąpi dnia 02.08.1996r. o godz. 10:00 w
Brzeziu 17.
Spółka nie bierze odpowiedzialności za stan techniczny 
obiektu.
Spółka zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru oferenta 
oraz prowadzenie dodatkowych negocjacji.
Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu w całości bez 
podania przyczyny.

Jnformacje można uzyskać pod numerem telefonu (0-667) 522-56.^

SPRZEDAŻ MAT. BUDOWLANYCH 
ROLNICZYCH I PRZEMYSŁOWYCH 

SKUP I SPRZEDAŻ ZBOŻA

T.M. M AŁECCY
62-035 KÓRNIK UL. RUNOWO 2 

tel. 170-461, 170-393, tel./fax 171-979

m w m m w
r z e p a k  

• p s z e n i c ę  
• ż y t o

• j ę c z m i e ń  
• p s z e n ż y t o

&
5

w  c ią g łe j  s p r z e d a ż y  o tr ę b y
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G O W A R Z E W O  6 9
63-004 TULCE

te l. ( 0 -0 1 )  7 0 8 -3 9 7 , 7 0 8 -4 0 8 , 7 9 8 -7 2 9

• MEBLE SKLEPOWE
^ estetyczn e  i trwałe system y wyposażenia sklepów  

regały  i lady sk lep ow e  

stojaki i w ieszak i

• OKUCIA DO MEBLI
TAPICEROWANYCH

• LISTWY ZĘBATE DO BRAM
PP7KSTTW NYCH

PRZEDSIĘBIORSTWO PRZEWOZU TOWARÓW 
PAŃSTWOWEJ KOMUNIKACJI SAMOCHODOWEJ 

NR 1 W POZNANIU

Zarząd Miejski w Środzie Wlkp. 
ul. Daszyńskiego 5

ogłasza

przetarg nieograniczony
na „dowożenie dzieci do Szk. Podst. Nr 1, Szk. 
Podst. w Jarosławcu, Szk. Podst. w Pławcach

Termin realizacji zadania od 1.09.96r. do 22.12.96r. 
Materiały - specyfikację dotyczące zamówienia można 
otrzymać w siedzibie zamawiającego pok. 58 od dnia 
ukazania się ogłoszenia.
Zam knię tą  kopertę z oznaczeniem  „Przetarg na 
dowożenie” należy złożyć w siedzibie zamawiającego w 
pokoju 58.
Pracownikiem uprawnionym do kontaktu z oferentami 
jest Naczelnik Wydziału Oświaty i Kultury m g r A n d rze j 
C h m ie le w s k i.
Termin składania ofert upływa dn. 5 .08 .96 r. do  godz. 
15:00
Otwarcie ofert nastąpi w siedzibie Urzędu Miejskiego w 
dniu 6 .08 .96 r. o g o d z . 10 :00  w  sali 34.
W przetargu m ogą wziąć udział oferenci, którzy 
spełniają warunki określone w art. 22 o zamówieniach 
publicznych.

BURM ISTRZ 
Mieczysław Jacków

ŚRODA WLKP. ^ 
ul. ŻWIRKI I WIGURY 3

(Wejście od ulicy Leszczyńskich) 
tel. 522-10/fax 525-14

Szanowni Państwo,

A dla odbiorców instytucjonalnych i punktów sprzedaży detalicznej, przy stałej współpracy,
także:

możliwość^apłatyjjrzelewem^^droczony^ ^

Zachęcamy do odwiedzenia naszego sklepu - hurtowni części zamiennych do samochodów 
:iężarowych i dostawczych. W szczególności serdecznie zapraszamy do zaopatrywania się u nas 

firmy przewozowe, warsztaty naprawcze i stacje obsługi, sklepy motoryzacyjne jak i odbiorców 
detalicznych - właścicieli samochodów ciężarowych:

STAR * JELCZ * AUTOSAN * LIAZ * ŻUK * LUBLIN
Nasze długoletnie doświadczenie w branży transportowej i motoryzacyjnej 

gwarantuje odpowiedni asortyment i fachową obsługę. Ponadto zapewniamy:
• d o w ó z  częśc i do  k lien ta
• ko rzys tn e  rabaty  przy  

w ię k s zy c h  z a m ó w ie n ia c h
• rea lizac ję  sp e c ja ln y c h  

zam ó w ień
• s e rw is  i n ap raw y  

s a m o c h o d ó w  c ię ża ro w y c h  
i d o s taw czych
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LETNIE SZ/LENSTWO

z  WA/ni p/sco'
N ig b t Club "Miam i Disco" 

Środa Wlkp., ul. Wiosny Ludów 10 
zaprasza

w każdy czwartek

L E T N IA  D Y S K O T EK A  dla M Ł O D Z IE Ż Y
(dla młodzieży szkolnej i studentów -  wejście za darmo)

DYSKOTEKI
• W PIĄTKI,

• SOBOTY
• I NIEDZIELE

K n

[ W  N IE D ZIE LĘ  DLA KOBIET Z A  DARMO

HURTOWNIA ARTYKUŁÓW BUDOWLANYCH I HUTNICZYCH

SAM-HUT
poleca po konkurencyjnych cenach:

• Materiały budowlane:
• cement, wapno, kreda, gips
• cegła ceramiczna, stropy Fera - dystrybutor ceramiki

• Krotoszyn
• cegła klinkierowa, czerwona, brązowa, grafit, 

przedstawicielstwo Boral-Polska
• płyta gipsowo-kartonowa, vegips + stalarze
• suporeks 6, 12, 18, 24 w cenach producenta

• Materiały izolacyjne:
• lepik • cewizol • papa - dystrybutor Izolacja Jarocin • wełna • 

styropian •
• Pokrycia dachowe:

• blacha trapezowa • dachówka ceramiczna IBF • karpiówka • 
eternit •

• T a rc ic a  o b rzy n a n a  i n ieo b rzyn an a  s o sn o w a  19, 
25, 45, 32, 50, 60, 80,

• Konstrukcje dachowe
• Wyroby hutnicze:

• blacha czarna - ocynkowana • rury czarne - ocynkowane • 
pręty • kształtowniki •

Realizujemy na zamówienie inne materiały budowlane i hutnicze.
Zapew niam y transport

Z a p ra s za m y  od pn. do  pt. w  g o d z. 7 :00 -16 :00 , 
so b . w  g o d z . 8 :0 0 -12 :00

Ś rem , ul. P rze m y s ło w a  9, te l. (0667 ) 36 -520
^ ^ ^ n « r te re n ie j3 |D ó j^ ^

HURTOWNIA STALI
OFERUJE W SPRZEDAŻY HURTOWEJ I DETALICZNEJ

* rury czarne i ocynkowane (wszystkie rozmiary)
* blachy cienkie i grube czarne ocynkowane i cynkowe
* blachy dachowe
* pręty gładkie i żebrowane
* profile zamknięte z Bochni tzw. rura kwadratowa i prostokątna
* kątowniki, ceowniki, dwuteowniki g/w
* kątowniki, ceowniki zimnogięte
* pręty kwadratowe i teowniki
* płaskowniki
* piece c.o. węglowe od 0,8 - 3,0 m2

OFERTA SPECJALNA 
- pręty gładkie St3S od 750 zł/t 

- pręty żebrowane 34GS od 760 zł/t 
(przy odbiorze powyżej 3t)

Gniezno, ul. Reym onta 26
tel. (0-66) 25-10-50 (magazyn) 

tel. 25-34-23 - Dział Marketingu
ODDZIAŁY:

Trzemeszno (GS)
Al. Niepodległości 2 
tel. 0-533/54-296, 376,
377, 397

Łobżenica k/Wyrzyska
ul. Złota 11 (przy gorzelni) 
tel. 067/864-611 wew. 315 

Wągrowiec (GS) 
ul. Grunwaldzka 30 
tel. 067/621-061

OFERUJEMY DOWÓZ TOWARU NA MIEJSCE

ODLEWNIA ŻELIWA
W R Z E N IA , UL. AKACJOWA 2,

TEL. 364-572

I OFERUJEMY

f i Z N E

EMY

F ir n u i „ K A J M A N *
»  rześnla. II pnek 31. tel. (O(W) 30 Ol 07

poleca
O oszczędne piece olejone 
O grzejniki ..Parmo*" I (onroetor**
O jiazoice I i 2 /iiiil;c||jue tppii „Toru**". „Mora**. 

J le re ttn "
O Lirasoodporno układu kominoire

(E M  PROMOCYJNE*lit RT-DET4L 
Sprzedać za ł i o to « c l : c  I na rai jj bez ćprantótr
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BEZPŁATNE OGŁOSZENIA DROBNE
SPRZEDAM

Sprzedam budynek m ieszkalny 
piętrowy w zabudow ie szerego­
wej, stan surowy - otw arty o po­
wierzchni 97m kw. zdzialką370m  
kw. położony w m iejscow ości 
Zielniki k. Środy Cena 16 tys. zł, 
tel. (0667) 552 52

Sprzedam VW P assa t 1.3 G L, 
1980r, cena  4 .9  tys. do u zg o ­
dn ien ia , Ś roda W lkp. O s. J a ­
g ie llo ń sk ie  40 /9  te l. (0 6 6 7 ) 
537-16 po 16:00

Sprzedam VW GOLF 1.6GT91 rok. 
czarny metalik, bogate wyposaże­
nie. cena do uzgodnienia tel. (066) 
386943

Sprzedam wkład mieszkaniowy w 
Spółdzielni "Koliber" Środa tel. 
558-02

Sprzedam FIAT 126 ELEGANT rok 
prod. 1996 na gw arancji, n iebie­
ski, przebieg  2800 km, bogata 
wersja. Adres: Środa, R ejtana 
4A/6

Sprzedam  samochód Fiat 131 Mira- 
fiorir. 1980 tel. 525-61

Sprzedam Citroena AX 1.1 1989r. 
czerwony, c. zamek. el. szyby tel. 
066387-593

Sprzedam Skodę 105s 83r. Informa­
cja - sklep spożywczy Rejtana 7 
Środa Wlkp.

Sprzedam telewizor..SONY 25’' ste­
reo. TRINITRON 2-letni 2000 zł tel. 
548-02 pogodz. 19:00

Sprzedam antenę satelitarną „AM - 
STRAD" 48 kan 400 zl tel. 548-02 
pogodz. 19:00

Sprzedam lodówkę używaną i tap­
czan jednoosobowy używany, 
Os. Jagiellońskie 23/1 teł. 55-805

Sprzedam bufet stylowy. Środa ul. 
Górki 25/5

Sprzedam POLONEZA CAROGLE 
1992r. P rzeb ieg  52.000 C ena 
10500.00 tel. 581-30

Okazja! VW PO LO  za je d y n e  3.8 
tys. zł rok pr. 79 p iln ie  sp rz e ­
dam  A dres: M arek  B urm istrz , 
P ę tk o w o  13 6 3 -0 0 0  Ś ro d a  
Wlkp.

Sprzedam m aszynę dziew iarską 
dwupłytową (nie używaną) oraz 
prasow alnicę elektryczną prod. 
niemieckiej, ul. Sucharskiego 32

Sprzedam tokarkę stołową- nie uży­
waną. ul. Sucharskiego 32

Sprzedam komplet zegarków Ze- 
pter-Junior (nie używane) ul. Su­
charskiego 32

Sprzedam dom 1-rodzinny w Su- 
lęc inku  ul. S zk o ln a  6. W ro z li­
czen iu  3-poko jow e m ieszkan ie  
w Ś rodzie  W lkp. na O siedlu  Ja ­
g iellońsk im  tel. 552-11 w. 14 od 
7:00-15:00

Sprzedam FIATA 126procz. 1985 
Inform. Sklep AGD Środa Wlkp: 
ul. Sportow a 5i lub tel. (066) 
363-299 (wieczorem)

Sprzedam Syrena 105L rocznik 
1981 z a re je s tro w a n a . S łu p ia  
W ielka 17a/l gm. Środa W lkp. 
63-022

KUPIĘ
Kupię stare meble, lampy, obrazy, 

porcelanę, ramy ul. Jażdżewskiego 
11 tel. 548-73

K upię dom lub zamienię mieszkanie 
w łasnościow e M-3 w Środzie 
Wlkp. na dom jednorodzinny tel. 
558-60

INNE
Zamienię domek w Środzie na mie­

szkanie w bloku 40m21 lub II pię­
tro tel. 545-22 od godz. 14.00 do 
17.00

Serdeczne Gratulacje dla Kasi z oka- 
zji dostania się do Technikum Le­
śnego w Lesku, oraz życzenia dal­
szych sukcesów - przesyła M ate­
usz

Oddam za darmo dwa duże tapcza­
ny. Środa tel. 543-46

Zatrudnię sprzedawcę (mężczyznę) 
do sklepu (branża metalowa) w 
Ś ro d z ie . T el. (0 6 6 ) G n iezn o  
26-56-74 8:00-16:00(066); Wrze­
śnia 363-173 18:00-20:00

Pomieszczenie 20 m kw. na biuro, 
gabinet; tel. 539-43

Q f l Z E T f i
sSJiSM Kg

r  ŻWIROWNIA ^
DOWÓZ WŁASNYM TRANSPORETM

Wystawiamy
rachunki

UAT

Ceny konkurencyjne!
Zamówienia telefoniczne 

od 7:0 0 -18 :0 0  
Dębiczek 4 

63-000 Środa WIkP.
tel. 549-33 lub C0-66J 365-598

PRZEDSIĘBIORSTWO 
PRODUKCYJNO- 

HANDLOWO- 
USŁUGOWE

IMPORT - EKSPORT 

Środa Wlkp.; ul. Berlinga 31, tel. 520-26 te l./fax  531-76  
oferu je

• ubrania robocze
• ubrania szwedzkie - szeroka gama kolorów
• ubrania ocieplane
• ldtlc, fartuchy
• kurtki, płaszcze, spodnie przeciwdeszczowe
• koszule flanelowe
• ręczniki, szmaty
• szeroka gama rękawic
• środki ochrony pracy
• obuwie robocze gumowe i gumowo-fileowe 
•' środki czystości

Na życzenie klienta wykonujemy nadruki. 
Zapraszamy codziennie od ]»nicdziallai do soboty w godz. 8:00 - 1G:00 

Wystawiamy faktury VAT

f  FIRMA PRODUKCYJNO-HANDLOWA ^

Winna (gm. Zaniemyśl) 
tel. (0667) 57-732

o fe ru je

SPRZEDAŻ KONCENTRATÓW 10% 
I PASZ WŁASNEJ PRODUKCJI

POLECAMY M.IN.
■ dla prosiąt i warchlaków - PW
■ dla tuczników- T i T-1
■ PRESTARTER
■ koncentraty dla loch

ii

w Środzie
 ̂Zapewniamy ciągłość produkcji y yv
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Piłka nożna - mecze kontrolne

Pierwszy sprawdzian
15.07.1996 Polonia Środa - Yictoria W rześnia 3:0(0:0)

Przebyw ający na obozie 
przygotowaw czym  w Łęk- 
nie p iłkarze Polonii Środa 
rozegrali w poniedziałek  
pierwszy (z sześciu  zap la­
nowanych) m ecz sparingo­
wy. Rywalem bylaczw arto- 
ligowa drużyna z W rześni. 
W barw ach Polonii w ystą­
pili dwaj nowi zaw odnicy: 
pom ocnik R obert G ollon 
(D yskobo lia  G rodzisk ) i 
m łody n apastn ik  L eszek  
G ryg ie r (O b ra  M osina). 
Poza nimi w tym spotkaniu 
zagrali także znani średz- 
kim kibicom Grzegorz Bur- 
chacki, Radosław H eleniak 
i Przem ysław  R osiak. W 
piątkow ym  po jedynku  z 
M ieszkiem  G niezno pow i­
nien wystąpić je szcze  j e ­
den  now y z a w o d n ik , 
obrońca z Olimpii II Poznań 
- Paweł Piotrow ski. O bie 
drużyny rozpoczęły m ecz 
bardzo ostrożnie. Dopiero 
w 20 minucie nasi zawodni­
cy, a  konkretnie G rzegorz 
Burchacki oddali pierwszy, 
groźniejszy strzał na bram ­
kę Victorii, jednak piłka po­
szybow ała nad poprzecz­
ką. W 24 minucie natomiast 
rywale stworzyli wym arzo­
na sy tuacje  do zdobycia

bram ki, ale będący sam na 
sam z Pawłem Parusem  na­
pastn ik  w rzesiński strzelił 
na szczęście tuż obok słup­
ka. W pierw szej połow ie 
średzian ie  przeprow adzili 
zaledw ie dwie dogodne sy­
tu ac je  s trz e le c k ie . Poza 
G rzegorzem  B urchackim  
szansy  na zdobycie gola 
nie wykorzystał w 41 m inu­
c ie  T om asz  P entkow ski, 
którego strzał także minął 
p o p rzeczk ę  przeciw nika . 
Pomimo że średzianie mieli 
w yraźną przew agę optycz­
ną, nie udało się im strzelić 
bram ki i do przerw y wynik 
b rzm iał 0:0. Po zm ianie  
stron  tren e r A ntoni Plu- 
skota dokonał kilku zmian. 
M iędzy innym i na boisko 
weszli M ichał W iśniewski. 
T om asz Parus i K rzysztof 
N o w a c z y k  co  od  ra z u  
zw iększyło  siłę  ataku. N a 
efekty  nie trzeba było d łu­
go czekać, bowiem w 54 mi­
nucie pięknym  strzałem  z 
w oleja bram kę dla Polonii 
uzyskał K rzyszto f N ow a­
czyk . W 70 m inucie  po 
świetnym podaniu Przem y­
sław a R osiaka także p ięk­
n eg o  g o la  d la  ś re d z ia n  
strzelił M ichał W iśniewski.

W tym momencie było więc 
2:0, ale przew aga poloni­
stów w zrastała z m inuty na 
m inutę. Chwilę później, bo 
w 73 m inucie na polu kar­
nym sfaulow any został To­
masz Parus. Decyzja arbitra 
by ła  jed n o zn a czn a : rzut 
karny. T radycyjnie ju ż  do 
piłki podszedł Zbyszko Ba- 
naszyk i silnym  strzałem  
pokonał golkipera Victorii. 
Kto wie, może Polonia wy­
grałaby ten m ecz wyżej niż 
3:0. ale sędzia n iespodzie­
w anie skrócił czas gry aż o 
7 m inut. N astępne spotka­
nie noloniści rozegrają

19 lipca o godz.
18.00, a rywalem, będzie 
ró w n ie ż  c z w a rto lig o w a  
drużyna - M ieszko G nie­
zno. W szystkich chętnych 
spraw dzenia formy p iłka­
rzy średzkich serdecznie na 
ten mecz zapraszamy.

P o lo n ia  w y s tą p i ła  w 
składzie: P. Parus, Ł opat­
ka, B anaszyk. H eleniak, J. 
N ow aczyk. A. Parus. Le- 
ciej, Gollon, Pentkowski, T. 
Parus. W iśniew ski, K. N o­
waczyk, Grygier. B urchac­
ki. Rosiak,

WSW

Hokej na trawie

Dlaczego
zrezygnował?

Szerokim echem w środo­
wisku sportowym, ale nie 
tylko odbiła się decyzja tre­
nera Jerzego Marcinkowskie­
go o rezygnacji z prowadze­
nia pierwszoligowego zespo­
łu H ydro-Pom pu Polonii 
Podczas meczu z Wartą Po­
znań zapytaliśmy trenera o 
powody i przyczyny jego 
decyzji.
Jerzy  M arcinkowski:

Od dłuższego czasu waha­
łem się z podjęciem lej decyzji. 
Myślałem, że uda mi się ze­
spół doprowadzić do końca 
rozgrywek. Cały czas pod­
czas mojej pracy starałem się 
lak prowadzić drużynę, aby 
osiągała coraz lepsze rezulta­
ty. Jak wszyscy pamiętają, w 
rozgrywkach halowych ze­
spół zdobył w bardzo silnej 
konkurencji trzecie miejsce. 
Sądziłem, że mogą powtórzyć 
to w sezonie letnim. I była na 
to realna szansa. Przecież w 
rewanżowych meczach z czo­
łówką ł ligi drużyna wykazała 
dobre przygotowanie i grała z 
niezwykłą ambicją. Potem coś 
się załamało. Coraz bardziej 
czułem, że wzrasta dystans 
między mną a zespołem. Co­
raz ciężej przychodziło im wy­
konywanie moich poleceń, co­

raz częściej zdarzało się nie­
wykonywanie zadań taktycz­
nych. W różny sposób to sobie 
tłumaczyłem. Jednak im bliżej 
było końca rozgrywek, tym 
sytuacja się pogłębiała. Czło­
wiek też ma swoje nerwy i 
wielokrotnie wstrzymywałem 
się, żeby nie powiedzieć 
chłopcom, co o nich myślę. 
Sądzę, że byłaby to ostatecz­
ność z mojej strony. Dlatego 
wolałem odejść. Wielu z za­
wodników wchodzi dopiero 
do „wielkiego" hokeja. Być 
może wielu z nich przemyśli 
swoje podejście do uprawia­
nego sportu. Ja nie chcę niko­
go posądzać ale w kadrze się 
jest, ale gdy się nie wykazuje 
odpowiedniej formy, to z ka­
dry można szybko odejść i 
więcej nie wrócić.

Ja po prostu nerwowo nie 
wytrzymałem i szkoda mi było 
drużyny, że ostatnie mecze 
musiałem obserwować z try­
bun. Z prowadzenia drużyny 

wyleczyłem " się na jakiś 
czas. Życzę chłopakom, aby 
zrealizowali swe sportowe 
marzenia i dziękuję im jeszcze 
raz za współpracę.

Dziękujemy!
JUK

MASAŻE
odchudzający leczniczy

AKUPRESURA
• w niedowładach

- w niedokrqżeniu
- w porażeniu i wiotlcości mięśni

- w zaniku mięśni po unieruchomieniu gipsowym

codziennie po godz. 19:00 
ul. Paderewskiego 27 

Cel. 524-40
Możliwość wykonywania 

zabiegów w domu pacjenta.

HURTOWNIA GRANI
GRAŻYNA NIEMIER

SZCZODRZYKOWO ul. Dworcowa 21 
(szosa w  kierunku Kórnik - Swarzędz, Kostrzyn) 

oferuje:
• PŁYTKI CERAMICZNE
• GRESY
• KLEJE
• MASY FUGOWE

w  godz. 7 :00  - 18:00, sobota 7:00 - 14:00

/Nakład Poradnictwa Zawodowego^
63-000 Środa Wlkp. ul. Kórnicka 52 teł. (0-667) 530-01 w. 271 

organizuje:

K urs HOIIELARSTWA 
z p rak ty k ą  w  h o te la c h  zagranicznych.

wymagania:
• znajomość języka niemieckiego,
• pąszport.
•wykształcenie średnie,

IN FORM A CJE 1 ZAPISY w godz. 9:00-15:00
w Zapraszamy!

Z ALU ZJE  
[ B R A M Y

g arażo w e , p rzem ys ło w e , w jazdow e

ul.Wrocławska 32 
t e l / f a x

62-300 Września
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Hokej na trawie

Zwycięstwo na wagę utrzymania
-----------  T  .  f \  / f l . n \

M ecz p rz e d o s ta tn ie j 
szansy został wygrany po 
pojedynku, o którym można 
napisać, że się odbył. Po­
ziom spotkania poniżej II 
ligi. Hokeiści dostroili się do 
umiejętności drużyny gości 
i wystawili kibiców na utratę 
nerwów. Gdyby wyliczyć 
wszystkie błędy popełnione 
przez nasz zespól to zabra­
kłoby całej strony w gaze­
cie. Przez prawie 43 minuty 
gry nad naszym zespołem 
wisiała jakaś tajemnicza nie­
moc. Miażdżąca przewaga, 
wiele wypracowanych sytu­
acji, m nóstw o oddanych 
(niestety niecelnych) strza­
łów, a wynik do tej właśnie 
minuty się nie zmieniał. Do­
piero strzał rozpaczy Jago­
dzińskiego przyniósł miej­
scowym prowadzenie. Wte­
dy też dopiero goście się 
trochę odkryli i nasi mieli 
więcej swobody w rozgry­
waniu akcji. Jednak wynik 
się nie zmieniał. HKS groźnie 
zaa takow ał i p ach n ia ło  
bramką. Gra stała się jeszcze 
bardziej nerwowa. Sędzio­
wie raz za razem karali zawo­
dników kartkami zielonymi i 
żółtymi. Nerwowy nastrój 
udzielił się też Darkowi Ma­
łeckiemu, dotychczas nieza­
wodnemu egzekutorowi rzu­
tów karnych, bowiem i on 
nie wykorzystał tej szansy i 
ostry strzał trafił w słupek 
bramki. Dopiero na 6 minut 
przed końcem spotkania po 
błędzie bramkarza gości An-

HYDRO-POMP POLONIA - HKS CHOSZCZNO - 2:0 (0:0) 
Bramki zdobyli: Jagodziński-, Piątkowski - po 1

drzej Piątkowski z najbliższej dwóch, trzech tygodni nie
mogli zapomnieć jak  się graodległości skierował piłkę 

do siatki ustalając wynik 
meczu. Po tej bramce, wszy­
scy o d e tch n ę li z u lgą  - 
pierwsza liga została urato­
wana. N ie zmienia to jednak 
faktu, że z zespołem Polonii 
dzieje się coś niedobrego. 
Przecież w ciągu zaledwie 
Hokej na traw ie

w hokeja. Niewykorzystanie 
we właściwy sposób dwu­
nastu krótkich rogów w me­
czu z W artą i jedenastu z 
HKS w ystawia n ienajlep­
sze św iad ec tw o  naszym  
hokeistom . Nie chcę pod­
sum owywać sezonu, przyj­

dzie na to  czas, ale uw a­
żam, że dokładna analiza i 
sp o k o jn e  sp o jrz e n ie  na 
sprawę przez działaczy sek- 
cji jes t konieczne. Szkoda 
zm arnować dość pokaźne­
go dorobku hokejow ego w 
Środzie.

Ostatecznie Hydro-Pomp 
Polonia zajął w lidze 7 miejsce.

Zespół Hydro-Pompu w 
ostatnich meczach wystę­
pował w składzie: Bandosz, 
Czw ojdrak, Szymkowiak, 
Nowaczyk, Felman. Boguc­
ki. Marcinkowski, Mroczyń- 
ski, Małecki, Markiewicz, 
Senftleben, Ardelli, Śmigiel­
ski. Pentkowski, Piątkowski.

JUK

Kłopoty Hydro-Pompu z Wartą
HYDRO-POMP POLONIA - WARTA POZNAŃ - 0:4 (0:2) i 3:2 (3:1)

Bramki zdobyli: Mrówczyński, Małecki, M arkiewicz - po 1• • • • / i i L .  I,.
W arta , sk azan a  przez  

wielu fachowców jako kan­
dydat do II ligi. niespodzie­
wanie zajęła w końcowym 
efekcie w rozgrywkach I ligi 
szóste miejsce. Jest to za­
pewne spory sukces dla ze­
społu, w którym w większo­
ści w ystępują zawodnicy, 
k tó rzy  o k res św ie tn o śc i 
m ają ju ż  za sobą. Jednak 
spore doświadczenie, ruty­
na, a p rzede  w szystk im  
ogromna ambicja doprowa­
dziła drużynę do szóstego 
miejsca. Starsi zawodnicy, 
niekiedy ze sporym bagażem 
lat, przed sobą dali surową 
lekcję średzkiej młodzieży, 
szczycącej się mianem dru­
żyny przyszłości. Szczegól­
nie te uwagi dotyczą pierw­
szego m eczu rozegranego 
późnym  p opo łudn iem  w 
środę. Zespół polonistów  
prowadził w tym meczu gra­
jący trener Błażej Szymko­
wiak. Jednak i on nie mógł

zmusić swoich kolegów do 
gry takiej, do jakiej są  predy­
sponowani. Początek me­
czu, to olbrzymia przewaga 
średzian. Ataki były jednak 
nieskuteczne i jak zwykle 
panowała indolencja strze­
lecka. Już w pierwszej minu­
cie Mroczyński po akcji so­
lowej fatalnie spudłował. 
Parę minut później Warta 
prowadziła 1:0 po fatalnym 
b łęd z ie  Jag o d z iń sk ieg o . 
Próbował ratować sytuację 
jeszcze bramkarz Bandosz, 
ale niewiele mógł zdziałać. 
Warto przy tym dodać, że 
zespół gospodarzy po raz 
pierwszy w tym okresie gry 
przeszedł na połowę poloni­
stów i od razu zdobył bram­
kę. Po utracie gola nasi ho­
keiści jeszcze bardziej przy­
cisnęli, ale znowu bez efek­
tu. W 13 i 15 minucie były 
okazje do zdobycia bramek, 
ale skończyło się na nadzie­
jach. Warta natomiast gra­

po
jąc w osłabieniu (żółta kart­
ka L. Torza) zdobyła drugą 
bramkę przy biernej posta­
wie naszych defensorów. 
Druga połowa miała przy­
nieść zmianę wyniku - tak 
sądzono na trybunach. Ze­
spół W arty zaczął jednak 
grać jeszcze lepiej, utrzymał 
kondycję i wprost niejedno­
krotnie ośmieszył naszych 
hokeistów. Warciarze strze­
lili dalsze dwie bramki i do 
rewanżu przystąpili zupełnie 
spokojni mając w zanadrzu 
cztery bramki. Czwartkowy 
rewanż rozegrany został na 
bardzo rozmiękłej płycie boi­
ska. M iejscow i hokeiści 
przystąpili do meczu bardzo 
skoncentrowani. Chcieli za 
wszelką cenę odrobić straty 
z pierwszego meczu. Jednak 
b ard zo  g łu p io  s traco n a  
bramka w 15 minucie pod­
cięła trochę im skrzydła. W 
ciągu piętnastu minut zdoła­
li zdobyć trzy bramki po nie­

złych akcjach M rówczyń­
skiego, Małeckiego i Mar­
kiewicza, doprowadzając do 
stanu 3:1. Aby wygrać dwu- 
mecz trzeba było strzelić je ­
szcze trzy bramki. Niestety 
w drugiej połowie było przy­
słowiowe bicie głową w mur. 
Warciarze dzielnie się broni­
li i przeprowadzali groźne 
kontry. Po jednej z nich rzut 
karny i nieodzowny L. Tórz 
strzelił drugą bramkę, która 
całkowicie rozwiała nadzieję 
polonistów. Wynik dwume- 
czu oznaczał, że m usieli 
przystąpić do meczu z drugą 
drużyną II ligi HKS Cho­
szczno. Miał być to mecz 
przedostatniej szansy, czy 
był o tym piszemy w innym 
miejscu. W zespole średz- 
kim po raz drugi w I lidze 
wystąpił w bramce 17-letni 
Przemysław Czwojdrak.

JUK

/ /

/ /
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SK LEP - ODZIEŻ - OBUWIE 
63-000 Środa Włkp. ul. Dąbrowskiego 15

POLECA
S T R O J E  K Ą P I E L O W E  W  S Z E R O K I M  

A S O R T Y M E N C I E  R E N O M O W A N Y C H  F I R M  
K R A J O W Y C H  I Z A G R A N I C Z N Y C H  

W  C E N A C H  O D  2 5 , 0 0  D O  1 3 9 , 0 0  z !
ZAPRASZAMY

codziennie w godz. 9:00-17:00 
soboty w godz. 9:00 -13:00

f i Z E T f ł

MOTO  - MOBIL  s.c.

A U TO  SA L O N
a a s a t

oferuje w ciągłej sprzedaży:

126 el 
Uno
Cinąuccento - ceny fabryczne 
Cinąuccento VAN -leasing, ceny fabryczne, raty 
PUNTO O j / ,
TICO - DAEWOO
ubezpieczenia: OC i AC - 4% wartości pojazdu

za gotówkę i na raty - do 5 lat bez żyrantów 
W rozliczeniu przyjmujemy samochody używane 

Sprzedaż samochodów używanych

Września , Powstańców Wlkp. 1 (400m za stadionem), 
tel./fax (0-66) 363-313

Zapraszamy od godz. 8:00 do 17:00
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BARAN
Najbliższy okres za- 

^ T  powiada się nadzwy­
czaj spokojnie. Bę­

dziecie mieli bardzo dużo 
czasu na przemyślenia. Je­
żeli macie ochotę, wybierz­
cie się w krótką podróż. 
Podczas posiłków uważaj­
cie na to, co wkładacie do 
ust.

BYK
Prawdopodobnie po- 

fflY '!chłonie Was w najbliż­
szym czasie jakaś nie­

duża inwestycja - może za­
kup sprzętu wakacyjnego? 
Dla zmęczonych życiem (a 
czy w ogóle są tacy?) naj­
lepszym lekarstw em  je s t 
ucieczka w fantazję i ma­
rzenia.
BLIŹNIĘTA

W tym tygodniu może- 
/c ie  zachowywać się 
bardzo nietypow o. 

Przyjaciele i rodzina mogą 
Was nie poznawać Los Wam 
sprzyja, tak że zrealizujecie 
plany, o których sądziliście 
że nie dojdą do skutku. Nie­
złe finanse.

RAK
Potrzebny jes t Wam 

Jr* długi wypoczynek. Je­
żeli tylko będzie oka­

zja, wyrwijcie się z domu z 
dala od zgiełku i ludzi. 
Wróci wewnętrzna harmonia 
i spokój ducha. Nigdy nie 
wierzcie plotkom. W środę 
spójrzcie do kalendarza.

R O Z R Y W K A
LEW
g ^ p  .Szczęście  w tych 

dniach Was nie opu­
ści, nawet jeżeli je ­

steście przesądni i czarny 
kot przebiegnie Wam dro­
gę. W kontaktach z ludźmi 
k ierujcie się tym, co dla 
Was jest najbardziej odpo­
wiednie. Świetne samopo­
czucie.
PANNA

($ > '
W sprawach finanso­
wych nie podejmujcie 
zbędnego ryzyka 

Wstrzymajcie się z podję­
ciem decyzji, jeśli chodzi o 
w yjazd zarobkow y. Być 
może po wtorkowych wyda­
rzeniach humor Wam się ze­
psuje na dłużej. Uwaga na 
Raka.

WAGA
Najbliższe dni okażą 

»  • /  się pełne wrażeń - tyl­
ko nie traćcie głowy! 

Świetne porozumienie w pra­
cy i na gruncie towarzyskim. 
Teraz w okresie letnim za­
dbajcie o swą kondycję, a za­
procentuje to później. Bądź­
cie szczerzy w miłości.

SKORPION
Wykorzystajcie zbliża­

j ą c y  się tydzień jak 
m ożecie najlepiej. 

Osiągniecie z pewnością bar­
dzo wiele, jeżeli tylko bę­
dziecie trwali przy swoim 
postanowieniu. Paniom naj­
bliższe dni upłyną przy dy­
miącym kociołku.

STRZELEC
Jeżeli macie ochotę na 
gry hazardowe, to wła- 
ściwie nic nie stoi na 

przeszkodzie prócz tego, że 
możecie wiele przegrać. W 
miłości nie zapominajcie, że 
wymaga ona pielęgnacji. W 
czwartek czeka Was spo­
tkanie z kimś bardzo mi­
łym.

KOZIOROŻEC
i* W najbliższym czasie 

w* zajmijcie się jakimiś 
mniej skom plikow a­

nym i rzeczam i, bow iem  
przez pewien niedługi czas 
będziecie w gorszej dyspo­
zycji psychicznej. Nie usta­
w ia jc ie  pop rzeczk i zbyt 
w ysoko. W enus będzie  
sprzyjać w miłości.

WODNIK
Pod koniec tygodnia 

1 możecie odczuć natłok 
zajęć. Warto więc już 

na początku - mimo lenistwa 
- zrobić co nieco. Jeśli w 
porę nie załatwicie pewnej 
drobnej sprawy urzędowej, 
paradoksaln ie  mogą Was 
czekać duże kłopoty.

RYBY
Dobrze się stanie, jeże- 
li nie będziecie szukali 
łatw ych rozw iązań. 

Spieszyć się z podejmowa­
niem decyzji też nie trzeba. 
Wszystko ułoży się właści­
wie. Z pewnością będziecie 
zadowoleni. Bądźcie otwarci 
na nowe znajomości.

Nagrodę niespodziankę 
w konkursie Fujicolor "flesz" wygrała 
Łucja Nowak, ul. Paderewskiego 13/3. 

Zapraszamy po odbiór nagrody.
REGULAMIN KONKURSU

FUJICOLOR y  W '
i GAZETY SREDZKIEJ:

1. Kupony zdanego numeru Gazety nale­
ży składać w zakładzie FUJICOLOR 
FLESZ, ul. Krótka 1.

2. Losowanie odbywa się w każdy wtorek 
o godzinie 16:00 w siedzibie zakładu.

Humor
Klient u wróżki:
- Proszę mi wywróżyć przyszłość.
- Czeka cię wielkie szczęście, ó ile nic nie stanie 
na przeszkodzie...

© © © © ©
Żona do męża:
- Zabawiłam dłużej u Kowalskich, bo na usilne 
prośby pana domu grałam na pianinie aż przez 
trzy kwadranse.
- Dobrze zrobiłaś, kochanie. Ja także ich nie cierpię

© © © © ©
- Co to jest pchła?
- Zwierzątko, które zeszło na psy.

^ f l Z E T f ł  28 FUJICOLOR

l&ttiC
ul. Krótka I

WYGRAJ NAGRODĘ NIESPODZIANKĘ!!!!

imię i nazwisko

. adres

KRZYŻÓWKA

POZIOMO:
I) grzyb jadalny, borowik ponury, 

inaczej pociec
8) wyrażenie właściwe tylko dane­

mu językowi
9) państwo w pld. Afryce ze stoli­

cą w Maseru
10) rudera - zdrobniale
II) miasto w Brazylii (ułóż z liter 

A,A,C,R,R,U,U)
IS) kaleka
19) bezpieczeństwa - w zakładzie 

psychiatrycznym
20) za jej pomocą ścinano głowy 

w czasie Rewolucji Francu­
skiej

2 1) część nogi
24) broń sieczna używana od 

XVIw. m in. przez Turków
28) podstawowy element muzyki
29) inaczej wodniczka
30) fantazyjny węzeł z wstążki, 

służy jako ozdoba

PIONOWO:
1) np. kciuk
2) słodkie danie
3) krótko: początki utworów np. 

muzycznych
4) gdy burza - może uderzyć
5) zdobywana w szkole
6) leżą na cmentarzu
7) gdy coś zginie
12) wyspa w archip. Bahama
13) kąpielisko i port nad Bałty­

kiem
14) imię perkusisty The Beatles
16) część Wielkiej Brytanii
17) niezbędna w kometce
18) mała Danuta
21) niewielki kamień
22) razem z Bolkiem
23) przeciwieństwo zenitu
24) nie sen
25) delikatność
26) na końcu strzały
27) wyspa w Indonezji

Litery hasła należy uporządkować od 1 do 13.
Na rozwiązania czekamy do przyszłego piątku.

Rozwiązanie krzyżówki nr 26
„Portret królowej” W. Rymkiewicza. Nagrody wylosowali: 
Zofia Korcz, ul. Niedziałkowskiego 7B, Środa; Elżbieta 
Jakubowska, ul. Niedziałkowskiego I, Środa; Radosław 
Prusak, Pławce. Gratulujemy i zapraszamy do naszej re­
dakcji po odbiór nagród.

Zadanie
H om onim

W poniższym dwuwierszu należy wpisać dwa identycznie 
brzmiące 7-literowe słowa, które jednak co innego znaczą.

Pewien myśliwy każdemu się__________ .
Ustrzeliłem dziś ogromnego__________ .

Rozwiązanie zadania nr 26
Prawdopodobieństwo wynosi 1:6. Prawidłowe rozwią­
zanie nadesłała tylko Ewa Szlązak z Os. Jagielloń­
skiego 5 w Środzie i ją  zapraszamy do naszej redakcji 
po odbiór nagrody.
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